мете wię i> ie зө; Wwa seo 


Kraków, piątek B listopada 1940 r. 


ZZ 


Ju$osłowiańskić miasto Monastyr 
obrzuconć bombami. 


Włochy odpierają podejrzenie, jakoby bomby były włoskieśo pochodzenia 


($ Rzym, 7 listopada. W związku z Infor- 
macjami dzienników zagranicznych па te- 
mat bombardowania miasta Manastyru w 
$arbji połudn,, a znajdujego się opodal gra- 
nicy greckie] przez nieznane samoloty, in- 
formuja agencja Stefani, że wedlug całka 
wiele pewnych danych i posiadanych dowa- 
dów, były to angielskie samoloty bombowe 
tynu Blenheim. 

Za strony brytyjskiej uczynione prókę 
przypisania Wlacham tego nieslychanego 
са do kwalifikacji czynu. Jak pólnrzędowa 
sgoncja informuje, próba ta okazała się 
tałkowicie nieudaną. W tal: kolicy przed- 
Пергаіу Włochy w tymże lu akcją bo- 
Jowa, mianowicie nad greckiem miastem 
Florina, Wloskie wladze posiadają zdjęcia 
fotograficzne, które w niedwuznaczny вро- 
sób dowońzą, iż faktycznym celem bombar- 
dawanla byla Flarina, miejscowość, którą 


z uwagi na charakterystyczne położenie 
w otoczeniu jezior i imnych szczegółów te- 
renowych można z latwością rozpoznać. 
Należy jeszcze dodać, że bombardowanie 
Еіогіпу przez Włochów miało miejsce 0 
godz, 16.30, gdy tyrneczasem Monastyr był 
bombardowany około godz. 18-еј. 
Informacje rozpowszechniane w sposób 
zlośliwy przez angielski aparat propagan- 
dowy, jakoby włoskie smmoloty miały bom- 
bardować miasto Monastyr w Jugosławji, 
zostały w sposób kategóryczny zdementa- 
wane na podstawie wyniku dochodzeń kom 
peteninych włoskich władz wojskowych. 
Gdyby atak bombowy na Monastyr miał 
w rzeczywistości mirisce, to mógłby оп 
być podjęty wyłącznie przez Anglików. 
Włochy lacza z Jugosławią niezwykla ser- 
deczne słosumkn. zaczem leży w interesie 
tego państwa, aby były nadal utrzymane. 


Szczegóły nalotu na Monastyr. 


Balgrad, 7 listopada. Wedlug urzędowego 
donieslańia 2 Belgradu, |Juposłowiańskie 
mlasta Bigolj (Monastyr), położone w po- 
ғои granicy greckie] bylo we wtorek 
irzykrotnie terenem nalotu samolotów nle- 
Imane) narodowości w godzinach między 
1340 a 15.10, Uprzednia już dwa samoloty 
dokonaly nalatu nad teren Jugostowiański, 
Samoloty zrzucliy 21 bomb, przez które 9 
osób została zahltych a 21 rannych. Poza- 
Зат wyrządziły one wydatną szkodę mate- 
reisa 


Jak donnezą. podjato bardzo daleka idące 


zarządzenia, aby wszelkiemi środkami nie 
dopuścić do ponownego naruszenia granicy 
jugosłowiańskiej, względnie nalotu na te- 
теп jungoslawiański. Komisja rzeczoznaw- 
ców udała się już йа Monastyru. aby na 
miejscu przeprowadzić dochodzenia. 


Rzym w sprawie nalotu. 


Zhomhardowanie po- 
miasta Мопазіуги, 


Hzym, 7 listopada. 
łudniown-serkskiega 


zdanism kál rzymskich, jeat Jedną z tych 
аксу], które Już z uwagi na zewnętrzna o- 
kaliczności zdradzają palityczny styl An- 
glików. 

Czy zamach ten zoatał dokonany przez 
samą R. A, F. czy też przez samoloty grec- 
kie, nie odgrywa to żadnej poważniejszej 
roli. Celem Londynu jest stworzenie mię- 
dzy Włochami a Jugosławią, która w kon- 
tlikcie Rzym—Ateny, zajęła neutralne ata- 
nowisko, za wszelką cenę incydentu. Na- 
rzmca się. zdaniem tych kół zupełnie podo- 
bny wypadek zatopienia greckiego krążo- 
wnika „Helli“ przez angielską łódź padwo- 
dną. 

Wa Włoszech wskazuje się ze szczegól- 
nym naciskiem na fakt, że także i prasa 
bułgarska i innych państw południowo- 
wschodnich przejrzała manewr Anglików. 
Gra Londynu zdradza się pozatem także i 
sama przez się, gdyż Duff Cooper usiłuje 
przypisać włoskiemu lotnictwu, iż podszy- 
wa się pod znaki greckie, wymalowane na 
samolotach. Prasa ateńska opublikowała 
nawet zdjęcia, która wykazują przez małe 

podobieństwo krzyża Sawoji do krzyża 
ЕГЕ flagi narodowej ta eałe zakłama- 
nie, 

Psychologiczny Май angielskiej propagan- 
dy polega na tem, że przypisuje nieprzyja- 
ciełowi melody, w których Anglia jest mi- 
strzem. Włoski poseł w Belgradzie w mie- 
dzyczasie urzędowo podał dą wiadomości 
że żadne maszyny włoskie nie przeleciały 
nad terenem Jugosławii. 


Franklin р. Roosevelt wybrany 
prezydentem Stanów Zjcdn. 


sań, 7 liopa. Wadhag wyników sstatecznych гага абон na 


precydemta 
Panownie wybrzay. 


uryskali więksreść 
w obydwu izbach Kongresu. 


D Nawy Jerk, T Ietopada. Убу 4e- 

themas znanych wyńikrw wybarew misti 

val wryskoł ніве rarówao w 
Hole Reprezentantów jak I w Kongresie. 


Agencja prasowa „Polskie Wiadama- 
{е1 Prasowa“ пайеєіаіа nam komentarz 
do wyborów na prezydenta Stanów 
Zlednaczonych, który poniżej гатів- 
azczamy. (Red). 


Kraków, 7 listopada. 


Raczavsit po niezwykla ostra] kampanji 
el został pa raz tr wybrany 
Па stanowisko prezydenta Sianów Zjedno- 
tanych. 


¿Wybór Roosevelta został dokonany wię- 
ością głogów, wynoszącą około 60 proc. 
Skutek pośredniego systema wyborcze- 
Е0, stosunek głosów elektorów dla, obyd- 
Moch kandydatów jeet zupelnie różny od 
liczby oddanych głosów. 
Ameryka posiada ogółem okoła 60,5 mi- 
Ìlonów osób uprawnionych do głosowania, 
zyczem wybory odbywały się w 127.270 
kręgach wyborczych. Rezwzględna wie- 
2086 głosów, jakie padną w danym sta- 
umożliwiają odnośnemu kandydatowi 


nów Zjednaczowych, śstychcimewy prezydont Посоежиё rettał 


||gzciestwię, powoduje, i 


rów i 16.879.588 glosy wyborców. System 
głosowamia elektorów, którzy decydują с 
wynik może być 
inny, niż się ogólnie przypuszcza, — Poza 
wyborem prezydenta iewiceprezydenta do- 


Wedlug wiicjalnych wyrików, rmamrch | konuje się wyboru 35 senatorów i 432 po- 


вдова 1416 urzyksi| болуна 157 manśa. | 2105. 


ły, rezukiikanie 107 mamśstów, W lubie 
Repryaniańiew тунгаана jest więk. 
we 11E 

Więkiocńć śwmokrztpirna w Swaaożę nl- 
ay ale byłe powadniaj 100700000 


zwyciężył. 


pozyskania głosów wszystkich elektorów 
z tego stanu. Zależnie od wielkości danego 
stanu, liczka elektorów wynosi od 8 do 47, 
ponieważ każdy stan wybiera tyle elekto- 
rów, ilu ma senatorów i posłów. Nawet 
najmniejszy stan ma najmniej dwóch se- 
natorów, jednak ilość posłów uzależniona 
jost od liczby mieszkańców, wohee czego 
niektóre stany reprezentowane są jedynie 
przez trzech elektorów. Ogólna liczha glo- 
sów elektorskich wynosi 531; da absolut- 
nego więc zwycięstwa konieczne jest uzy- 
skania 226 glosów. 

W roku 1936 uzyskał Roosevelt 523 gło- 
sy elektorów, oraz 27.476.678 głosy wybor- 
ców, natomiast Laudon 8 głosów elekto- 


Udział wyborców był znacznie 
większy niż w dawnych czasach, 


aczkolwiek na zachodzie środkowej Ame- 
ryki zaczął pudać osławiony „demokraty- 
ony deszcz”, uważany jako korzystny o: 
bjaw dla sprawy demokracji, ponieważ 
wstrzymał on od udziału w wyborach rol- 
nieze okręgi, nastrojone republikańsko: 
Mimo to jednak udział wykorców byl п 
zwykle sliny. W stanach wschodnich hyt 
зача w wyborach tak poważny, że już 

zel godziną 11-tą przedpołudniem więk- 
=з. uprawnionych do głosowania w wie- 
lu miastach zdołała oddać swe głosy. 

Na ulicach Nowego Jorku panował o- 
negdaj wieczór niezwykle silny ruch — 
przypominający okres karnawałowy. Wę- 
dług dawnego zwyczaju zebrały się na Ti- 
mesquare nieprzeliczone rzesze ludzkie, 
których liczba 


daszła da klikusat tysięcy osób 


z nieciernliwością czekających na wiado- 
mości podawane przy pomocy reklamy 
świetlnej. Ро godzinie 2I-szej zapełniły się 
hary. restauracje i kawiarnie setkami 
przechodniów, którzy spędzali poprzednia 
tzas czekaniem ną ulicach. 


W dziejach Ameryki jest to pierwszy wypadek wyboru 
prezydenta w trzech kolejno po sobie następ. okresuch. 


Fakt zerwania z tradycją nrzemawiał wła- | kandydatowi Wilkiemu, jako jeden z głó- 


|ściwia przeciw HRoseveltowi, 


ale i równo-| wi 
cześnie za nim, przeciw republikańskiemu | wla 


argumentów, mianowicie. ża nie po- 
Па w okresla tak ważnym Jak obec- 


emoria perene 


BEED 


Franklin D. Roosevelt, 


пу powlerzać losów kraju w ręce „nowl- 
“жое. 


Ten moment odegrał ostatecznie bardzo 
poważną rolę w propagandzie wyborczej, 
może znacznie większą, niż kwestja wojny. 
Niemal do ostatniej chwili uważali oby- 
dwaj kandydaci za celawe i właściwa za- 
pewnić wyborców, iż będą się oni starali 
wstrzymać Stany Zjednoczóne od udziału 
w wojnie. 


Wynik wyborów nle był niespodzianką 
dla opinj| pukilcznej świata, 


mimo, iż widoki wyboru Wilkiega znacz- 
nie wzrosły w ostatnim okresie kampanji 
wyborczej. Wybory prezydenta Stanów 
Zjednoczonych są przedewszystkiem spra- 
wą wewnętrzno-polityczna, przyczem hasła 
obydwu kandydatów dotyczyly raczej za- 
кабшей polityki wewnetrznej, niż polityk 
zagranicznej. Zgodni со do zasad, różnili 
e oni w sprawach polityki zagranicznej 
jedynie pod względem je] taktyki. Dla 
światowej polityki zagranicznej nie bylo 
wiec sensacją, że właśnie Roosevelt a nia 
Wilkie został wybrany prezydentem Sta- 
nów Zjaduoczonych, 

przeciwieństwie do „bussinesmanna” 
Wilkiego, wybrana w osahie Haosevelta 
człowieka, który wywierał wielki wpływ 
na masy widząca w nim — ca jest znakiem 
czasu — również w demokratycznej Amo- 
тусе twórcę nowego porządku na zachod- 
nia] półkuli, 

Nie można przytem jednak pominąć mil- 
czeniem faktu, iż Roastvelt dzierżył wła- 
ściwą dźwignią machiny wyharczaj, oraz 
mial możność kierowania biegiem aparatu- 
ry AE EEC пн swoją korzyść. Amg- 
rykańska opinja publiczna ocenia w yeh 
warunkach wyhory prezydencie również jR- 
ko pewien sukces kontrkandydata Wilkid- 
fo: który mimo niezwykle trudnych okn- 
iezności osiągnął wynik godny podkrośle- 


nin. 

Prasa niemiecką przynlosła na naczel- 
nych miejscach wynik wyborów prezydenta 
Ameryki, uzunelninjąc то obszernemi 
gólami na temat kampanii wybor: 
swych komentarzach  podkreślaj 
fakt, że 


panawny wybór Foastvelta nie stanowi 
dla Niemiec żadnej niespodzianki. 


Wynik ten przyjęty został przez opinję pu. 
bliczną z zupeluą równowagą wychodząc Z 
założenia, że wynik wyborów jest przede- 
wszystkiem zagadnieniem wewnętrzne 
Ameryki, zagadnieniem, które nie dotyczy 
zarówno Niemiec ani polityki tego pań- 
stwa. 

Podobnie brzmią komentarze innych kra- 
jów, które przebieg wyborów oceniają na 
sposób amerykański porównując je raczej 
z wielkiem wydarzeniem sportowem, niż z 
wydarzeniem pólitycznem na miarę euro- 
pejską. 


lak przyjęto we Włoszech 


ponowny wybór Roosevelta. 


(&}Нтут, 7 listopada. Fakt ponownego 
wybaru Roosevelta na stanowisko prazy- 
denta Stanów Zjednoczonych nle sprawił 
we Wloszech Żadne] niespodzianki. 

Mimo znacznej wstrzemięźliwość jaką 
okażywala zarówno prase wloaka jak і opi- 


2 
nja publiczna, można śmialo rzec — a czem 
Етте ~h 
soap 20895 К 
Ын kai M nia pewna. 
jzymie odnosi pai ain М ka бе win- 
zku z wyborem sytuacja 6 АЯ 


czem nie ulegnie mianem i s tego 
rzeczowa ocena Ка me mofi 14 ada 
mat ulec zasadniczej zmiawę Z 
względów koła włoskia LO się 
przyjęcia wyniku wyborów w Amceryca фо 
wiadomości z tem przeświądczeniem, ќа WY- 
bieraiqą Roosevelta wyborow uważalj ЖО 
za wybitną osobistość, której z zaufaniem 
można powierzyć kierownictwo nawą pań- 
BOTA БЕ Zjednoczonych na dalszy okres 


ёл i włoska ор}п}а publiczna nie zabiera 
NE "у 955 PI 
"21 писэ wywęęrzną A: ge KA е 
ж пе ада 1 ат (хана [ato wy 
niem о zmączep іш miad yparodowem alah 
oza, za oby dwa kandy ydaci wypowiedzieli 
sią w okresie kampanji | wyborożaj w sposó| 
niemal identyczny lub podobny w pd 
stjach związanych д ich programem polity- 
ki zagranicznej: 


Gayda o wyborze Roosevelta. 


Rzym, 7 listopada. Wa oe wieczorem 


many dzienaikara włosky Gayda oświad- 
огу! ua łamach „Chorneje dTtalia* ze 

nowny wykór małe rhy- 
tnla intorozawać Włoch. Chodzi ta о spra- 


wę wewnętrzno-polityczną Stanów Zjedno- 
cy eh. W zakreme polityki zagranicznej 

r tego, ozy innego kandydata nia po- 
Wda szozególnego znaczenia, poniewaz 
ich program нА zagranicznej jost po- 


fanowieko Amars. Pólnaone| wober 
wojny europejskiej. yap | 
nie może dotyczyć £ Stanów Zjadnoezonych, 


jest akoliarnością, która przedawszyatkiem 
obchodzi obywateli Stanów Zjednoczonych, 


Dotychczasowy wynik wyborów 
w Stanach Zjednoczonych. 


Nowy Jork, listopad: Ороке wy- 
Ей wyboru na ardanta w Stanach 
RE jest w dalszym sltygu. We 
БЕРУ EEN т а" Raotevelt otrzy- 
Willkie 21,427.832 

245 okregów wy- 
lamlalo Jaze wym- 


amy 216 2 Г m 


(BAL 
Artykuł marszałku da Bono 


(m) тї A а "т 
darle а 
апи marszałka da Боаз р. t „Nasza 
віва“, Е 

аў ramwir Soo күт шшш 

зата, ылы тї $ 
ны мн. „ == 
wywalozania żnego oa mięjsca pod 
sloncem, odpowiadającego jego uzdolme- 
үз онаа шры сайын 
aród włoski w wojnie abisyńaskiej zlozyl 


dowód swej gotowości da czynu i uzyskał 
woryciestwo przeciwko narodom. 

Drisiaj cale Włochy stoją zwarcie w ery- 

wajennym, wytęzając wszystkie swoje 

siły oraz ж całą wiara lacza sie ж niezlom- 
ną wolą zwycieatwa, reprezentowaną przez 
Mnusgoliniego. W wojnie tej atnią one гена 
w rókę ze snrzymierzónami Niemcami, któ- 
re w Абое Ilitlerza zuplazły męża, re- 
prezentującego prawo do zjednoczenia się 
wszystkieh Niemców. którzy vauważywszy, 
że wbrew jego wszelkim dążeniom pokoja- 
wym stawia się zapory temu naturalnemu 
mencowowi, tóruie sahie x orężem w текп 
droge до przyszłości”. 

A walca tej uczestni, dzić 
4 feawarynkowem одар} но się I 

Ма wobec nbu awoich wot 'dzów, Д 
wszyscy wiedzą, że zwycięgtwo Jest pewne 

fa przyniesie опо pokój I dobrobyt wszy- 
atkim narodom“ 


BOHATER... |: 


Anto hrało stroma Е 28 
siężko gilnikiem. жас 
Janak pachyloay вай Ti kanpe badal 
WYMAZ s zadowolónia Eo 
milowany WA wiywal aie пісіа- 
ko w wysilek EE aeobowością swa 
tworząc niemal nierocdączmą cażość 1 ma- 


Bg, Тах 
olor med) równa I sprawnda. 


ICY 


RE Жом үз, Ты КЫЛ дат А da- 
obumie- 

БЕ mara- 
съёго- 


бүтө o 
wna wrażenia tej spori ezi, trwa- 
ш ста а przeszło. 
pitak. niecalężny шамал! 
ЖЕ А йү a РЕ чын ч, чу! 
w automa 
W; Кя) i obyty, wiadająey jay- 
Ра towarzysko БЕ. — товід- 
dal przecież ujemmą cechę usposobienia, 
zań niejednokralnia powody do dewi- 
a а Ою Жы był bardzo fle- 
SWZ т reegowaniu na wewalkia ga- 
ezepki, iele ie z nich robiąc. To sa- 
px ош a SR da да аитп zawadjac- 
8 ст stogunku ба osoby, lowa: 


mi aswel by ta b 
үч: SETEK CZA ål: | ło 


z Jubiamo, 
— Dajcie 6% spokój! — mawiama uwy- 


„DZIENNIK PORA! 


Nr. 212. Piątek, 8 listopada 1940. 


Do lugosławji przybyły pociągi 22: 
z dypiomatami włoskimi i greckimi. 2 


fed Biard 7 listopada. — Wa wtorek 
T А jedzinie 23.40 czasu belgradz- 
na зів ramiczną Gjev- 
włozący poala Włoch w A- 

в агав J80 shywateli wia. 
„ W ciągu nocy pocląg udał się w di 
sza dro gą da Bagradu, dokad атты! е 
godzinie 1 11 przednołudniem, 


Pasgj Grecji w Агу! 
poriąglem specjalmym, 
Ê wageńów, wr: 
osobami da swego kraju. Pociąg ten przy- 
һу! we wiorak а godz. 11.30 przędpoludalera 
фа! graniczną stacją Jugosłowiańske-grec- 


Okręty angielskie pod gradem bomb. 


Dalsze naloty na Londyn i Angiję południową. 


Beriln, 7 listopada. 
armi! niemieckiej komunikuje: 


O "M kaze ch Ruska 


kach, w domach składowych z ustami 
ton | na ns miejscach w Anglii poli- 
dniowe] jk buchły pożary. Bkuteęzne s 
спе nalaty klerowane hyły dalej na Bavan- 
try, Birmingham I Llverpola. 
kach Great Drifileld, Leeming 1 Aum pod- 
palono hangary I koszary, katgrje artyle- 
rj! przacjwietniczej zostały zmuszone da 
zaprzestania ognia przez karabiny maszy- 
nowe. 

ай wybrzeżami kanału к= 
skle zostrzelliy znowu 3 brytyjskich 
myśliwców. 

Baterje dalokonośne armii lądowa] zwal- 
czały port Dover, | również kijka nie 
[тшнен akrętów na nałudniowy- 

і od portu. Jaden z tych ekrełów zo- 
tak ciężka trafiony, ża nie mógł kon- 
tynuewąć swej podróży. 

Na Atlantyku 506 km. na zachód ad ir- 
landj) айтиб! sacneloty bojwe Enatake- 


i 
UE SERIE, 20 sen к = Sud 
ie względów wajennyc aplety Ж-А 
Ройсзя 


Ма iośnie- | "У, 


Naczelna komenda | wały konwój, traflając trzy frachtowce po- 


Er e! ton tak elężka, że nałeży 


Na poludnia е "= 
т 


omy 5Ш!айоулу poi 
Także 1 wczoraj YA mytyjekie byty 
minowane. 

Nacna zrzucenia komb pozie ale 
traflly sięz! TEK = те 
szczerp pole 1 LH lowały о szkody w 
zaciewuch. Tylko w dwóch wynadkach pie- 
zrzyjacialskia samolty za 


tem аЬ ГА lownie 1 ramo: 
dunkową. Poderas dalczegjo naleta э па й 
пісе mieszkaniową kiika osók zostało 
tych, a klika ANC W Mlamszach 
chadnich miał mięjsge nalot na azpiłal o- 
znaczony wyraźnie Czerwonym Krzyłam. 

Straży nieprzyjacleja wyniosły wczoraj 
łacznie $ samojtów. Trzy samolty nismie- 
ckle zaginęły. (p). 


kowały urzą 


Skuteczna akcja z” lotnictwa 22. 
Grecji. 


Rzym, 5 latopada. Włosłn komunikat 
wojskowy z czwartku brzmi Jej osy 
Głowua kwa armji włoskiej komuni- 


ом» dywizja przekraayty reką К 
łamas, 


Włeskie lotnietwo brało udział w apere- 
cjach wojska ladowego przez osirzeliwa- 


mie z karabinów maszynowych, akeje bom- 
"M" „Ме Makrwwia 
wiis drogi Janee Кай мА w rym 


pod Florypa oraz nad jeziorem Kredbe. 
Włoskie lotnictwo bombasdowało poza- 
tem urządzenia portowe w Volas й Patras, 
lotnisko i dworzee w Larissa, obiekty woj- 
skowe w Misolunpi, Zakintoa i Methom, 
jak również dworzec.we Florynie, gdzie 
powstal wielki nożaz, Wszystkie włoskie 
anmalaty powróciły do swych baz. Jaden 
miszrzyjaciniski samolot zastal zsetrzala- 
пу, a jeden dalszy prawdopodobnie ze 


strzelony. 
Podczna nieprzyjscielskiego nalom na 


zęstęrejony w płomieniach 
ттт u т" батса. A а jodon dalsey 
przez artylerje аа ет marynarki, 
Nieprzyjacielski samolot typu Sunder- 
łand, który leżał па kotwiey ohok Malty, 
został przez wloskia samoloty myśliwskie 
kd w niękim Mda Е widocznym 


W Afryce Wschodnie] nieprzylacieł та- 
atakował włoskie pozycję pod Gatlabat. 
Został on ndnarty przez garnizon, przy- 
cze panióał wialkia atraty, auki awoje 


w Valona Jsdeu wieprzyjacielski | &, 


ичкзчє өш -————--—————и. 


їшї brytyfsńie parowca eanspariowe 


siorgatawang, 
(=) Nawy Jark, 7 listopada. Według do- 
niesienia „Mackay Rapid В, angal- 


aki narowlec transportowy 
pojemności 16.698 ton. należący do towarzy 
stwa „New Zeeland Shipping Со“ w Ply- 
mouth, został zbsmbardawany przez pis- 


jednak nastennia nawtórzył. Obeonis айаза 
iest w toky. Włoskia lotnictwo óldzia- 
lało z wojskami ladowemi przez wiełokrat- 
ne ataki. w ciagu których магів same- 
lety myśliwskie zaatrzel гту]ао1. | 71768 
skich samalotów typu „l га. (o) 

przyjacisiski akrat wojanny na wodach a- 


tlantyckich kolo Nowej Funlan 
To samo źródła don: 


wice „Garnish сону і 4954 Р?» 
należący do „Leeds Shipning Company” w 
Bidefund, by! ontęzzliwany. Oba parowce 


miały odnieść miężkie nszkodzania. 

(=) Algeciras, 7 listopada. Na pokładzie 
pewnego statku brytyjskiego przybyło do 
Gibraltara 28-miu rozhitków z mmylejskia- 
go statku strażniczego „Kingston Shap- 


=. Janek nie umie „odgryzać się”... = kis ona, to dla niego było bez znaczenia. 


juś o wysłąpianiu czyumem ge strony 
Janika, апі mowy być пів możel Szkoda 
рга zachodu w draśmieniu до. Nia ruszy 


i "BE tež bylo w istocie. 
Т па патас zagranicznej powró- 
bogatszy wa wrażenia, rogko- 
ehany w samochodzie, ale rówwa jak per- 
wej, niepoprawny co do powolności wobec 
agresji za єітолу ludmi, chcących iecz- 
nie obudzić w sum chęć odwetu za 
i W: & jego „Giamajdowa обе”, 
Als ta usilowame posteonaych trafiały 
s onomą д. Janza poza 


ała оо pod: i +. 
э awnemu nio i gik: -al 
ey oie туче wra- 
55 А? najmniejszago wy: 


wystawy autoszobilęwa 


Św r. ес. piglań się т? 
з заавар ыы Ея 


rzucającym sieci na Peali i aj 
go gwargneją, zupełnej saiokody е |E 
zakochanego jedynie w autach. 

I ierag olo кар pa Ww modeiwignin 
ERY motaru пвһу{адо przed nam dnia- 

1 Chevroleta. 

ree Fiat odmówił już bowiem peslu- 
szeńatwa, a Janek тана, kig e nim 
са łzami w oczach, kami? okazyjnie mało 
używany sporbowy Chevrolet. 

fo, za obch niego pedziałą w tej chwili 
urocza panna Dziunia — ki. wzięła sa- 
bla ва punkt опери rawiadnięcia sercem 
1 kapifałami Janka, to go nie interesowa- 


EE jej obecność od jąkiegoś czasy 


za a czy to je ona czy 


tomobila i jad: 


а też pen шї 
mego йн — do ucha єгөртейа mu nagla 
KIE кн Weto 
Janek ani nie odbur RY т 
zegary, nią alyszał mie nad pracę tłoków. 


Był zupełnta к=. 224 

Na niebie połyskiwały juz gwiazdy, za 
niemi dalekg piął się вгортпу księżyc, Au- 
ta «йч eim. Stanali. 

_ a tąskmo — romeantycgnie zaczęła 

Daura. — Ta eu поо ф тай 
= 
— Barizo ladnie 


wię ame- 
mie — jryarwić joj pas me т Sox 

„ e i іў ro ary sija 
ТЮ. m рош panna 

Dniem a, Ja 

= Paa гетит uewet uio KD BĘ 
mnia фей, PR ыг wokolo aiki nis 
wrwoy panna 


= к jak małe sużywa beneyny? — Gio- 
sieszył aie Ji . ogladaiga zbiornik, 
jaza malowane! — wastekunła pan: 
ua Dziunia. — Wiem zaszeleściały krzaki 
t jakiś osolinik wyskoczył к ząszega na ға- 
lang światłem księżyca szosą. 
— pa do góry; laskawi państwa! Ba- 
moeh wam „oswelil“? Pienmiążki i 
A > będzie źle! 4 4 
а Przaelzzegone. 
Dzjuni, ndejmująe z jej palców niarsclo- 
uek ро pierścionka, 
Janek ZE wyjał portfel i trzy: 
mał ek il lcząc w reku, и 
apa! — przez теру taila parma 
= шша 


9 шү” Zw 


ynie dla niego Toroa Ап 


и“, U = «| [ad 1 zatonąj 
5 ach И 1 арун © 
туеш! рш 


ód 

ch FR таф doni 
Ponta przyntyma wys ki 

Migwel łódź ratunkowa z 11-та roz aa: 
mi. stanowiacymi жп! тө szwedzkiego stał. 
ku transportowego „Megge”, pojemności 
1588 br. t. r. Statek ten zatonął przed sze 
fcioms dniami w okoliey Azorów. 


W Szwajcarji zarządzone 
тасіетпіапіе. 


związkową zarządziia ogólne zaciemnianie 
calej Szwajcarji od dnia 7 listopada. 
Zaciemnianie będzie stosowane w шуй] 
zarządzenia а? do godwałania kazdego Wio. 
erora od godz. 22 1 trwać bedme da wita, 
Zarządzenie to należy pra waona doba 
эсге! reise me 
brytyjskich samolotów nad Naoko 
rejanem powietrznym. 


Pani Curie kontynuuje swoje 
badania. 
f=)Parył, 7 listopada. Panl Ja|jot-Cu 
роуа że podejmie znowu swoje gra 
CIE radowym. 
ze SERGE po okupacji “з; | 


jasno wynika, w jakim ві 
ри sią dla żeglugi angielskiej 
Jej, egipskiego „pupila“ blokada mai 

ir 3 Jest raczą zrozumii à 


мі теі Е р М 
PPSA li się pozatem weźmie pa 
uwagę rytzjskiega tonażu handig 
wśgo. Nie і sią przeto dziwić, ѓа B 
вірі ot mje bar 0 adka | w mini 
=з 200, 

Prasa rzymska o та]ве!п Tangjarn 
przez Riszpanję. 


(=; 7 liatanadn, Zaleca Tanga: 
„2 топ Miska E af T. 
ognie jaka daloy ebid 

- Aaah © im eppi! 

wy wazny punkt oparcia Же swoich mtry 
w półnosnej Afrycą i ра morzą Bródzigu 
nem. 


„Lavoro Faaciata" ońwiedcza, że Anglj 

Кта przed kilku tygodniami Раи Ф| 
rażki w Rumnnji, a w tych dniach ze atre 
ny Rosji RZY ostatnio spotkała в 
równieć z Load i w Тапдеги 
Jawn! КЕЕН agenci Intelligenca Service a 
zrouszeni obecnie pospiesznie pakować a% 
waltzy з opuscjć teren, który w swoim cza 
ste oddawał takie dobre usługi Angli, огай 
Francji w teh EO SC 
moce wszelkięmu odrodzenin Hiszp 


— А tam w tej skórzanej kieszonce od: 
ше ma піс? == бр" 


SK Przecząca 1 zaszył plon Słow 


bo в ża ERA 
у] ка An Pańmy Dzi 


mek dr 

oba АЕ auto, un kopnal o H 
drzviczku, które a Е BĘ, W Świ 
tle księżyca zajaśniała otarta emalia. _ 
Janak шя (92 туша), Jego nowe ахбо, «« 
Ў A działem jadnej 
То, фе TEA bylo s 
kundy. Pran Janek nie popełni! już p 
raz drugi nic w swem życini. 


AE E 

Ке w osumął się e 
UKE zachylony, hadal wzrokiem u at 
Кы p "hyłoś w taj chwil, 


mój 4 
ад” — zawisła mu па BZYJ 
фра, муу EA jego, rade 


вуй 
We GE m 


WE 2а 


z 


s ml set mię 


па sin remimie a długia 
CY. lbore rmm тїс. 
dapiere-wa malowany .. 


Stafan Кгазаш (Kraków 


Paryż, 6 listopada. 


„Koclnische Zeitung" przynosi w i 
пут, я ostatnich numerów ciekawy r 
uortaż na temat obecnej organizacji 
terenów francuskich okupowanych 
urzez wojsko niemieckie. Wywiad ten 
zostal przeprowadzony z naczelnikiem 
sztabu zarządzającego tem terytorium, 
ministrem spraw wewnętrznych i minie 
strem gospodarki drem Schmidtem, — 
który poprzednia pełnił funkcje w rzą: 
dzie wnuertemberskim, 


Przedewszystkiem zdajmy sobie sprawę, 
jak dużem jest to teryborjum: otóż obej- 
muje ono 840.000 km. kw, i 24 miljony lud- 
ności. Jak stwierdza miniater Schmidt, — 
który wraz z generalem piechoty von 
Stiipnagel sprawuje naczelne rządy па 
RE oświadczył wysłannikowi 

ische Zeitung", że Niemcy zastali we 
Francji zupełny chaoa nietylko w dziedzi- 
nie techniki życiowej, ale również chaos 
moralny. 


Ludność byla zupołnie zdezorjontowana. 


Nie wiedziała, jak ustosunkować się do 
nowych wypadków, nie dawała sobie ra- 
dy w zakresie gospodarczym, nie wiedzia- 
18 wkońcu, jak podjąć z powrotem prze- 
Twaną egzystencję i pracę. Obecnie po kil- 
ku miesiącach pokoju na tym obszarze, do- 
szło już do pewnej normalizacji stosun- 
ków, tak, że pnrzedsięhlorstwa prywatne 
zostaly nootwlerane, banki spelnlają sw 
Ja zadania, nieniądze krążą normalni 
wśród ludzi, jednem słowem przypomina 
obecna Francja kraj mniejwięcej uporząd- 
kowany. Oczywiście, że niezwykle ważnem 
zadaniem, hadajża najważniejszem byla o- 
dostanie licznych uciekinierów do Ich 
zamieszkania. Było to o tyle trudne, 
że sieć kolejowa była w wielu miejscach 
popsuta, to też jednem т pierwszych zadań 
niemieckiej administracji było uruchomie- 
nie kolejnictwa. 

Obecnie panuje na terytorium akupowa- 
nej Francji współpraca niemiecko-francu- 
ska. polegająca na tem, że w różnych dzie- 
dzinach administracji państwowej pozo- 
stali nadal Francuzi, п Niemcy zarezer- 
kop" sobie prawo kontroli tej działal- 


Wanółpraca ta odbywa się z 20008 
rządu w Vichy. 


Rzad ten wydelegował do poszczególnych 
AC administracji państwowej 510- 
ich specjalnych wysłanników, którzy po- 
zostają z władzami niemieckiemi w cią- 
głym kontakcie. 
Wysłannicy ci podlegają jednemu głó- 
wnemn delegatowi rządu generałowi de 
Laurencie, który nastąpił ро ambasado- 
rze Noelu. Sady пр. funkcjonują tak jak 
dawniej z tą jednak zmiamą, że jeżeli 
wchodzą w gra przynależnych da narodu 
niemieckiego osób, rozstrzygnięcie należy 
do niemieckich sądów wojskowych. Mogą 
опе również interwenjować w razie, gdy te- 
matem rozprawy ва zagadnienia сеп i in- 
mych dotyczących ogólnych interesów mie- 
szkańców. Również zarząd komunalny, po- 
сна cywilna, kolejnictwa I pallicia pozo- 
stają zasadnicza w rękach francuskich. 
odział organiza niemiecki 
Francji przedstawia się w tem sposób, 
urzędują w Paryżu dwa sztaby czyli dwla 
tentrale administracyjne: sztab zarządza- 


we 
że 


Wiadysław Barcicki. 


Nocleg w ogrodzie. 
m. 


—— 
— A ten jego pomocnik, czy sekretarz, 
07у со? Jest tu zawsze czy wychodzi? 

— Maruniak siedzi kamieniem. Co mi 
va sekretarz! Dawny ekonom, głnpi, zły, 
ERY: takie same ścierwo, jak jego pan. 
Dwócl się dobrało. Ten stary to zgłu- 
iał przez jakąś kobiete, która go nabra- 
A na wielką forsę, gdzieć ta jeździła po 
świecie, wydawała co wlazło, wkońcu 
1ohiła grande staremu, że jej daje za 
mało. Była wielka awantura, dwadzie- 
fcia lat temu. Stary zabił ją z rewolwe- 
Tu, chodziła podobno wtedy po ogrodzie, 
Jak do niej strzelił. Tłómaczył się przed 
sądem, że ją złapał z jakimś chłopakiem 
1 że nie mógł ścierpieć tego. Awantura 
ci była wielka! Pisała о tem w gazecie 

ugo i szeroko! No, wtedy był piękny, 
młody, elegancki, bogaty, min? majątek, 
domy, jażdził sobie po świecie z damnlką. 

Urwany śmiech zakończył te słowa. 
Jeden z głosów był mocniejszy, a chociaż 
Піе wychodził z szeptu, czuło się, że gdy 
brzmi normalnie jest gruby, energiczny. 
rugi musiał należeć do człowieka me- 
dego i chudego. 

Mieszkanięc domku ogrodnika założył 
wewnątrz kołek i nadsłuchiwał. 

— Пе mógł dostać za domy? — pytal 
glos małego człowieka. 

rąckowiak, który jest wożnym u 
| adwokata Liebnera mówił, że w kance- 
tji wypłacili 400.000 złotych. Gotówką 
la stół, Kupit domy jakiś bogaty mły- 


„DZIENNIK PORANNY* Nr. 212. Piątek, 8 listopada 1940. 


Jacy I sztab wojskowy, które oba podlega- 
1а generałowi van Stülpnagel. Sztabom 
tym podporządkowany jest Paryż i 4 okre- 
gi prowincjonalne, w dalszym zaś ройтїн- 
łem administracyjnym są komendantury 
ogólme, których zakres terytorjalny pokry- 
wa sie z jednym francuskim departamen- 
tem. jdrobnlojszą jednostką ańministra- 
cyjną jest komendantura okręgowa odpa- 
władająca jednemu arrondissemant. Jeżeli 
chodzi о zarząd wojskowy, ta zatrudnia om 
niewiele ponad tysiąc urzędników. ale ten 
mały stosunkowo aparat funkcjonuje 
pierwszorzędnie, a to z tego powdu, że po- 
wołana o naiwybitniejszych urzędni- 
ków, znających świetnie warunki miejaco- 
ч 


z 


„„Jeżeli chodzi o podjecie prae w przemy- 
śle i rolnictwie i o stan tych dwóch gałęzi 
ospodarki naroilowej, ło wprawdzie uda- 
о «ів zebrać prawie całe plony jesienne, 
ale z drugiej strouy odczuwa Francja w 
sposób nader bolesny nadzwyczajne zanted- 
hania przez poprzednie rządy rolnictwa, 
którego produkcję zastęnowana Importem 
zza marza i z koloni] francuskich. Wkońcu 
sierpnia zaprowadzono według wzarów nie- 
mieckich racjonowanie żywności, eo do pe 
wanego stopnia ulżyło potrzebom mieszkań- 
ców. W zakresla przemysłu uruchamiona 
pewną ilaść fabryk maszyn rolniczych, sa- 


Jak zorganizowano życie 
w okupowanej Francji? 


mochodów, waganów, lokomotyw itd, któ- 
re pewną część produkcji mogą wykony- 
wać dla firm niemieckich. Jeżeli chodzi o 
fabryki sztucznego jedwabiu, juty, sztucz- 
nej wełny, to podniosły one swoją produk- 
cię powyżej przedwojennej wydajnosci. — 
Rząd [rancuski poczynił pozatem na ży- 
czenie rządu niemieckiego zasadnicze po- 
ciągnięcia w zakresie gospodarki surowca- 
mi, jak np. surowców tkackich, alei prze- 
у żelaza i stali 110. 
Wskutek niezdrowych stosunków +połecz- 
uych i ucieczki ludności ze wsi, była bez- 
robocie we Fraacji bardzo duże, pomimo 
to jednak daje się zanważyć brak facho- 
wych robotników. Bezrahaclu zapobiegają 
wladze, używa]ąc dużej ilości bezrobotnych 
przy pracach w miastach. 1 tak np. za. 
trudniono w Paryżu 90.000 bezrohotnych, 
mraculacvch 6 aodzin dziennie. _ 
Zachodzi teraz ciekawe zagadnienie, tak 
reagowala i reaguje Judność francuska na 
niemieckie zarządzenia i i jest jej ato- 
snnek do tych ostatnich. Minister Schmidt 
|stwierdza, że pierwszą reakcją ludnośri 
był podziw dla niemieckiej organizacji i 
| вка. Zachowanie się ludności francu- 
skiej jest ogólnie biorąc zupełnia popraw- 
ne. jakkolwiek wybujały nieraz indywi- 
dualizm francuski utrudnia zrozumienie 


niemieckiego porządku i organizacji. 


Anglia konfiskaje rumuńskie 
okręty. 


($) Sztokholm, 7 listopada. Według a- 
świadczenia ministra żeglugi m: 
Crossa, rząd angielski skonfiskawał trzy 
ukrąty rumuńskie, znajdujące się w chwili 
обоспеј na oceanie, podczas kiedy czwarty 
rumuński halawany jast w tel 
п fjednagu z portów angielskich. 
Wszystkia to okręty posiadają łączną po- 


Minister Crosa umotywował ten krok za- 
rządzeniem rządu rumuńskiego o konfi- 
skacie okrętów zegranicznych, które to za 
rządzenie dotknęła około 60 mniejszych 
statków brytyjskich, posiadających według 
oświadezenia ministra żeglugi lączną po- 
jemność 17.500 ton. 


= 20.000 ton. 


— 


Indochiny uniemożliwiają eksport 
wtórny towarów czunkińskich. 


(=) Tokia, 7 listopada. Podczas gdy już 
przed niedawnym czasem władze indochiń- 
skie przerwały dalsze załadowywanie na- 
jęlego przez sfery ameryk, atatku „Si- 
kiang“ towarami, przeznączonemi właści- 
wie dla Czunkinu, a które miały być obe- 
enie eksportowane na nowo da Manili, u- 
niemożliwiono teraz drugiemu, przez Ame- 
rykanów na cel najętemu statkowi han- 
dlawemu „Tupper* wyjazd z portu Haip- 
hang. 

Rozkaz przerwania prac ładunkowych 
był wynikiem interwencji japońskiej m 
władz Indochin, w celu ponownego zbada- 
nią towarów przeznaczonych do eksportu 
wtórnego. Z powodu zamknięcia drogi 
czunkińskiej, oczekuje ponownego wywozu 
ladunek towarów łącznej wartości około 10 
miljonów dolarów. Przeznaczone na ten cel 
EE Plyng bez wyjątku pod ара panam- 
ską. 


narz, żyd. Założył tam piekarnię czy coś 
takiego. Wielki interes. Stary, jak to dzi- 
wak, wziął pieniądze i zaniósł do domu. 
Nie wierzy bankom, bo mówi, że to zło- 
dzieje. I nie chce, aby wiedziano, ila ma, 
bo ma jakieś zaległości podatkowe, boi 
się urzędów, czy bo ja wiem kogo. Może 
znowu jakaś dziewczyna ma do niego 
pretensje. Dał pieniądze Maruniakowi, 
który je sehował gdzieś we dworze, Kasy 
tam niema, wiem, bo ogrodnik mówil. 
Gdzieś schowali: w podłodze może, albo 
może w ścianie? Ściany są grube, jak w 
fortecy. Dom stary, jakiś król tam kie- 
dyś mieszkał. To pewnie jest skrytka. 

— A ogrodnik? — pytał drugi. 

— Ogrodnik płupstwo! ёрі w oficynie 
z synem. Pijany prawie со dzień, a jeżeli 
trzeźwy, to też nie wiele wie, a chłopak 
ma dziewczynę, do której chodzi nocami, 
to go też dom nie obchodzi. 

— Więc tylko Maruniak1 A śpi gdziet 

— W malym pokoju za dnżą salą. Ma 
malego psa, ale pies stary, głuchy, ledwo 
się rucha. Marnniak ma teraz robotę: 
pisze cały wieczór, idzie spać o dziesią- 
tej. Nad dużą księgą siedzi i zapisuje. 
Może chce dla swego pana ocyganić n- 
rząd podatkowy, a może rodzinę? Kto go 
wie? Ale Maruniak też lekka głuchy, pa- 
trzy się jak sroka w kość w te pieniądze, 
których pilnuje dla swego pana i świata 
pozatem nie widzi. Stary, głupi, głuchy, 
са to za obrona? Јакћу się bronił, do- 
stanie po łbie. Zanim krzyknie, już nas 
nie ma. 

Nastąpiła chwila przerwy w rozmowie. 
Słychać było potarcie zapałki o pudelko. 
Zapalili widocznie papierosa. Zasznraly 
ich nogi na ziemi; pewnie Jeżeli pod ścia- 
ną domku. 


Przerwana komunikacja okrętowa 
między Japonią i Portugalją. 


(=) Lizbona, 7 listopada. Wskutek zao- 
strzenia międzynarodowe] sytuacji na Da- 
lekim Wschodzie wstrzymana rejsy stat- 
kńów pasażerskich | transportowych linji 
janońska-europejsklej, mianowicie okrę- 
tów „Накопе Maru“, „Hakozaki Maru“, 
„Durban Маги“ i „Husimi Maru”, które 
regularnie zawijały do portu Lizbony. 

Skutkiem tego komunikacja morska za- 
równo pasażerska jak i towarowa między 
Japonją i Limbong uległa przerwie. 


Ustawy żydowskie w Belgji. 


(==) Bruksela, 7 listopada. W dniu 6 li- 
siopada opublikowano w Belgji rozorządze 
nie naczelnego dowódcy wojskowego па 
Beleję i półnucną Francje, dotyczące trak- 
towania żydów zamieszkałych w Belgji, 


— Trzeba zobaczyć, któremi drzwiami 
najlepiej wejść. Są trzy: od kuchni, od 
frontu i baezne ad pałacu. Co do tego, to 
nie będzie łatwe; stary zamyka jak dja- 
bli, boi się i nie dowierza sobie, więc za- 
klada jakieś sztaby żelazne. Ale to nit 
da się radę. Czy my Шш to raz cho- 
dzimy po поеу ро obcych domach? 

Mówiący zaśmiał się cicho. 

— Pamiętasz Lewiego, jak się go ład- 
nie oporządziło] Ani pisnął, Tylko pa- 
trzał, wybałuszył oczy i chciał krzyczeć. 
Ale nie wydał głosu! A policja miała 
obok posterunek! Głupie сару! 

Słuchał, cały zdrętwiały, nieruchomy. 
Tyle razy spotkał się z podobnemi sytua- 
cjami, tyle razy był niemal świadkiem 
kradzieży, włamań, spisków knowanych 
na bogatych. Nie brał w tem nigdy 
udziału; może nietyle z uczciwości, ydyż 
uczucie to, jak wiele innych, zasnęło, za- 
marło, lecz z jakiegoś wewnętrznego opo- 
ru. Nie bardzo zdawał sobie sprawę z te- 
go. dlaczego go irytowała ta atmosfera 
i mentalność rzezimieszków. Nie juhiaf 
skrytości, gdyż właśnie musiał się tyle 
lat kryć ze swemi myślami, nie lubiał 
podkradania się pod czyjeś okno, czy za- 
kradanie sie do czyjegoś serca. Był na 
tə za szezery. Ale świat ten, którego gło- 
sy dochodziły do jego legowiska, nie był 
dla niego czemś nowem; wiedział, że ist- 
nieje, wiedział jak „pracuje“, ео myśli, 
jaka jest jego filozofja życiowa, „Wszyst 
ko jest bnjdą! Chodzi tylka o to, aby 
zdobyć pieniądze, a wtedy ma się wszyst- 
Ко!“ Pozostały mu z lat dawnych, nie 
wiadomo jak i dlaczego, jakieś inne jesz- 
cze marzenia. Szukał czegoś więcej, jak 
pieniędzy. 

Ale jak trudno takiemu człowiekowi 
dojść da porządku ze samym sobą! Ileż 


10-lecie prezydentury Vargasa, 


Wielkie uroczystości w Brazyljl. 


(=) Rio de Janclra, 7 listopada. Wialkle 
uroczystości z okazji 10-lecia rządów pre- 
zydenta Vargasa rozpoczęły się w nladzie- 
lẹ uroczystą Msza Poln» =- "="hrzeżu 
Russell, w której brało udział 30090 ośsóh, 
Onráez prezydenta =" =- t gate- 
gu wysokich ars = мепа. 
rzy, w nakożeństwie wzięły również udzlał 
dalegacje wszystkich stanów brazylijskich 
oraz reprezentacje wszystkich wyższvch U= 
czelni radłowych 1 wielkich arganizacy] 
anortowych. я 

Po obu stronach olbrzymiego о}!атта, 
wspaniale przybranego. usiąwily się od- 
działy honorowe wojska i szkoły marynar= 
skiej. Zakończeniem uroczystości bylu jee 
dyna wielka mowa arcybiskuna z Cuiaba 
don Aynino Correia. W mowie swoi prosil 
arcybiskup Boga о lepsza dni dla Ero: 
i dla ludzkości i w imieniu wszystkich 
Brazylijczyków złożył hold prezydentowi 
Vsrgasowi. 


Kampanja werbunkowa do lotnictwa 
anpielskiego. 


(=) Genewa, 7 listopada. 
ałelskiem, podobnie, jak į w саіеі prasie 
anglosaskiej, raz po raz królewska flota 
powietrzna Tozwija kampanię reklamową, 
celem werbowania rekrutów do lotnictwa 
nngielskiego. 

Niezależnie od obniżenia okresu wyszkod 
lenia angielskich pilotów. podwyższono ró. 
ioż — jak oficjalnie zakomunikowała 
brytyjska ambasada w Waszyngtonie — 
granicę wieku dla lotników-ochotników, 
wstępujących do angielskiega lotnictwa 
Podezas kiedy dla personaln obsługi lotni- 
czej królew! j floty powietrznej utrzy- 
mano dotychczasową maksymalną granicą 
wieku 32, to dla pilotów podwyższono osta- 
tnio granicę wieku z 28 na 31 lat. 


W radjo an- 


Brytyjskle balony zaporowe 
wyrządziły szkody w Finlandji, 


(=) Helsinki, 7 listopada. Angielskie has 
lony zaporowe wyrządziły na terenie Fin- 
Jandji znaczne szkody. Skutkiem przerwa* 
nia przewodów wysokiego napięcia przez te 
balony zaporowe, nastąpiła przerwa w do- 
stawie prądu dla miejscowości Finlandji 
północnej. 

Fiński korpus ochrony pogranicza zæ 
strzelił nad miejscowością Heinavesi jeden 
z balonów angielskich 


W kilku wierszach. 


Francuski sekretarz stann dla lotnictwa 
gen. Bergeret podejmuje podróż inspekcyj. 
ną do Afryki francuskiej. 


* * * 


Organizacja administracji we Francji рат 
stępuje naprzód. Po wielkich zmianach na 
stanowiskach dyplomatów oraz zmianach 
personalnych wśród prefektów pozbawiona 
teraz 50 podprefektów ich urzędu. 148 dal- 
szych podprefektów przeniesiono. 


* * ж 


В. japoński ambasador w Moskwie Toga 
oświadczył, ўе stworzono już mocne pod- 
waliny do rozwiązania wszelkich istnieją- 
cych rosyjsko-japońskich problemów. 


x * * 


Poselstwo węgierskie w Atenach przejęło 
w myśl życzenia rządu włoskiego, ро wy 
jeździe włoskiega posała ochronę interesów. 
włoskich w Grecji. 


CC o U кээш 


wewnętrznych przeszkód trzeba uprząt: 
nąć, aby wejść na prostą, dążącą do da- 
lekiego celu drogę! Ile trzeba znieść upo- 
korzeń, ile odbyć wędrówek bocznemi 
drogami, ile razy nawracać, aby wkońs 
cu wiedzieć, dokąd się idzie! 

Opanawała go gorączka: czuł, że wzbie- 
ra w nim jakaś fala, jakaś walka się 
przygotowuje, straszna, decydująca. Sły- 
szal, że olbrzymie pieniądze leżą tuż 0- 
bok: przejść ogród, wejść do dworu, уу! 
szukać skrytkę, podważyć ją czy wyrwać 
ze ściany i pieniądze znajdą się w jega 
ręku! Czterysta tysięcy złotych! Suma 
olbrzymia, jakiej nigdy nie widział na 
własne oczy. Cóż ON on zarobić, pra- 
cnjąc nawet stale? Jedną tyvsiączną tej 
sumy i to po ilu latach! A dłaczego tyle 
pieniędzy miał mieć ten stary, zdziwa” 
czały człowiek, nie mający żadnych obo- 
wiązków; czlowiek, który tyle dobrych 
rzeczy już przeżył w swojem życiu, с210- 
wiek, który dusił te skarby nie wiado- 
mo dla kogot Dlaczego nie miał się po- 
dzielić niemi, choćby wbrew swej woli 
z biednym, nieszczęśliwym, wyrzuconym 
z ludzkiego społeczeństwa? Jakiż cel 
miały spełnić te pieniądze w świecieł 
Czy miały się marynować w kasie skąp- 
са, czy też nieść pożytek, szczęście, uś- 
miech, zadowolenie innym? Co te długo 
gadać! Ludzie bogaci zawsze są niespra- 
wiedliwi, źli, zachłanni. Jak sie ich nia 
nanezy rozumu, піс z tego nie bedzie, 

Mimo jakiegoś wewnetrznego giosu, 
wzrastała w nim zaborczość człowieka 
głodnego, nieszcześliwego. chcacego wziąć 
odwet na wszystkich. Tyle lat inż nie 
mówiono mu о uczciwości, tyle lat nie 
słyszał żadnego głosu. dążącego do jego 
serca! 

(Ciaz dalszy nastąpl). 


Bakterjologja uczyniła w ostatnich фліе- 
siątkach lat olbrzymie ровівру. Także 
śne w ubiegłych stuleciach epidemija 
my, cholery i ospy uważane та karę B 
а wyludniające cale krainy, nie mają d 
siaj przynajmniej dla Europejczyków | 
kszego znaczenia. Sm ólnie niebezpiecz- 
ne okazały się te choroby kiedyś w cza- 
sach wojennych, gdy wojeka wędrujuca 
przenosiły je z miejsca na miejece i często 
miały więcej rozstrzygający wplyw na 

dki wojenne, aniżeli sama 


®п- 


е 
jak niewidziałny wróg dziesiątkowal ich 
wojska. 

Olbrzymie siraty w materjale ludzkim 
w czasie wojny f0-letniej, które obliczana 
па 12—15 miljonów i które ogromnie wy- 
ludniły Niemcy, nie były bynajmniej wy- 
nikiem dlukotrwałych walk, w najkrwaw- 
szych bojach bowiem pozostawało na po- 
hojowisku zaledwie parę tysiecy pole- 
alych. Największa częśó zmarłych — to 0- 
liary zrusniątej podówczaa zarazy. 

Loa średniowiecznych wypraw krzyżo- 
wych był cząsto w raniejszym stopniu za- 
leżny od wyniku walk z Demenan niż 
od przebiegu samej zarazy. Ospa | dłuma 
przerzedzały w straszliwy sposób szeregi 
wajowników, przybyłych z różnych kra- 
lów. Kogo oszcządziły strzały i krzywa 
szable Janczarów. ten ulegał często tym 
morderczym chorohom. 

Zwyciezey mongołowie Dłlngia Chan Ё 
Jezo następsa, którzy zdobyli najwiękere 
bogactwa swiata wszystkich czasów, mu- 
eieli zatrzymać się przed Indochinamni. Ich 
zresztą nadzwyczaj odporni 1 zahartowani 
w bojn jeźdźcy 


zastał] ogromnie wyniszczeni 
ywom k!imatu, 


do któregn nie hyli przyzwyczajeni, tak 
Tównież z powodu nanujasych еті деті]. 

Dla półnoeno-amerykańskich Indjan ata- 
la się wrogiem ta zawleczona przez. Emro- 
pajczyków oana, która вуй Милл niemilo- 
siernie, czyniła wśród nich nieobliczalne 
spustoszenia, 

Ala 1 w nowe] historH możnahy zaczer- 
рпа przykładów, gdzia epldem]ja choráb 
zakaźnych miały rozstrzygalący wplyw 
na wypadki wojenne. I tak cierpiały bar- 
dzo operacie wojenne przy końan 7-letni. 
wojny z powodu niszczycielskiej epidemj 
tyfnmu Pertraktacja pokojowa w Huber- 
tusburgu zostały przyspieszona. noniewaś 
pn sznitalach leżała tysiąco żalnierzy au- 
striackich i prnskich, chorych па tyfua. 

Takża w najnowszych czaserh 


nie zawsze udawalo ві opanować 
zupełnie ta zarazy wojenna, 


mimo wielkich nostępów nanki w te] dai- 
dzinie. która wykrywała właśclwych apra- 
wców różnych niebezpiecznych chorób 1 
przeciwdziałała im skutecemia 
Przypominamy tu straszliwą өріа- 
mje ospy, która w czasie wojny 1870—71, 
właśnie gdy Paryż  kapitulował, tak 
ciężko nawiedziła francuską ludność 
4 wojsko. Niemieccy zaś żonierza, którzy 
krótko przedtom byli poddani szczepieniu 
ochronnamu przeciw ospie, zostali zupel- 
nie oszczędzeni, podczas gdy вата Indnośó 
miemiecka także była noważnie matako- 
wana przez tą zarazę. W urzędowym ko- 
munikacie sanitarno-wojskowym ж tego 
czasu ozytamy: „W samym środku ogni- 
ska zarazy stała niemiecka armia. Mabo 
tylko dotknięta naagół szalejącą choroba, 
której uleg? kraj ojczysty, podobnia, 1 
Francja i jej ludność wraz z wojskiem“, 
Wojna światowa zastała higienę wojen- 
ną tak wysoce postawioną, że o właściwej 
zarazie wojennej. przynajmniej na obaza- 
rze Niemiec i w dawnam nasileniu mowy 
być nie mogło. Zdnrzające sia w armji po- 
lowej. jak również w kraju sporadyczne 


wypadki czerwonki i tyfuan, sorowadzały |è жумба sa 


wprawdzie pewne szkody. jednak do więk- 
szego rozszerzenia sie tych chorób nigdy 
nie doszło. Rawnisż wybuchające w czasia 
walny epidamie grypy, nozoatalące z nią 
w związku przyczynowym, nle zdołały po- 
wainie] zachwiać aml hitnościa wojska, a- 
nl odpornością ludności cywllnej w krz- 
Ju, chociaż przebleg grypy był wóweran 
srczególnia zináliwy wskutek odżywiania 
lą pakarmam! pazhawionemi witamin. 

Absolutnie nownie działającego 1 snacy- 
ficznego środka, jakiegoś serum czy Втсте- 
pionki przeciw tej po największej caękci 
niewinnie przehiegajacej chorobie — nie- 
ma do dziś dnia. ponieważ i sprawca jej 
nie jest jeszcza dokładnie znany. Bakcylo- 
wi influenzy, który prawie zawsze znacho- 
dzi sią u chorego па zrypę, przypada pra- 
wdonodobnie tylko rola nrowokacyjna, 
wzglednie komlikacyjna. Właściwym je- 
dnak sprawcą ma być t. zw. „virns", 
szczególnie mały i przesaczalny bakcyl. 

Jak na wstęp*e zaznaczyliśmay, w Europa 
Już oddawna лів odgrywają Żadne] roll 
najgroźniejsza z dawniejszych epidemij wo- 
Jannych, Jak dżuma, ospa | cholera. Mimo 
to jest jeszcze duża niebezpieczeństw, z któ- 
remi zetknąć cię można na terenie wojen- 
nym. To zdarza sią przedewęzystkiem w 
tych krajach, które stoją na niskim pozio- 
mie higieny. gdzie zarazy różne nie wyga- 
mają nawet w czasach pokojowych i przy- 
bierają często postać nagminną. Przytem 
mogą także dzialać różne inne czynniki, jsk 
nędzne warunki życiowe luh nieuporządko- 
wana stosunki wewnątrz kraju, które temu 
wielce sprzyjają. Tak up, szak kiędyś w 
Бозй ке znała woda 


„DZIENNIK PORANNY“ Nr. 212. Piątek, 8 listopada 1940. 


Choroby wojenne dawniej a dzis! 


Warszawa, w listopadrie. 


Gdy dżuma w dawnych wiekach wybuchła w wojska, to było to 


w większym stopniu podczas zamieszek we- 
wnątrz kraju, takie choroby jak tyfus pla- 
misty, tyfus powrotny i malarja. Te choro- 
by, jak również paratyfua i czerwonka (da- 
zynterja) przedstawiają jeszcze dzisiaj na 
Wschodzie poważne niebezpieczeństwo dla 
całej ludności, a naturalnie jeszcze większe 
dla obcego wojska, które od stuleci nie sty- 
kalo aie 2 bakterjami tych chorób. 
Najważniejszym dziś środkiem ochron- 
mym przeciw wszelkiego rodzaju chorobom 
zakaźnym jest ezczepiemie oraz zaatrzyki 
odpowiednia nieszkodliwych bakteryj, któ- 
те dostawszy eig do organizmu wytwarzają 


w nim subetancje zdolną uchronić organizm 
жазама ais ЕЕ ламут YYY. 
uodnarnienia organizm: 


та и Jest szczeplenlis |annerowskia, któ- 
re w Niemczach | u większej Ilości państw 
kulturalnych oddawna już joat prawie o- 


bowlązujące. Interesującą zapewne będzie 
wiadomość, że w Anglji obowiązkowe azeze- 
pienie ochronne przeciw oapie da dnia dzl- 
siejszego nie została jeazcza wprowadzone. 
Żolnierze niemieccy mimo dwukrotnego 
szczepienia w dzieciństwie awojem, byli raz 
jeszcze poddani temu zabiegowi, aby nale- 
życie zabezpieczyć aię przeł ewentualnemi 
wypadkami, które mogły się zdarzyć z ra- 
cji wygaśnięcia mocy ochronnej u niektó- 
rych osobników. p M 

Możemy dziś zupełnie ałuaznie wypowie- 
dzieć zdanie, że 


choroby wojenne 
obecnie Już nla Istnieją, 


że straciły swoją dawną grozę, zwłaszcza 
dla krajów, które potrafiły w tej dziedzinie 
uczynić wszystko, aby zwalczyć największe- 
go wroga... niewidzialnego! 


Korzyści wczesnego snu. 
Ciśnienie krwi wzmaga słę do północy. 


Kraków, w listopadzie. 

Dawne przysłowia ludowe mówią już o 
tem, że пеп przed północą jest najzdrowtzy. 
Niemiecki filolog Stöckmann posunął ię 
zasadę tak daleko, ża wogóle cały sen radzi 
przesunąć na czas przed północą. 

Zaleca on swoim zwolennikom kłaść slą 
араё pa zachodzie słońca | wstawać pa pół- 
nocy. Nazywa to anem zgodnym z naturą, 
gdyż za wschodem słońca budzi się wszel- 
kie życie a po zachodzie zanika ono, wobec 
czego z chwilą pokazania się słońca winno 
się rozpocząć oadzienny tryb życia. 

Twierdzenie Stóckmanna odbiega copra- 
wda od wyników badań nad rytmem pracy 
codziennej niektórych atworzeń, chociaż za- 
wiera też i część prawdy. 

Wedłng badań dra Kroetza z Hamburga 
san przed póńłnscą ma swolste zadanie, 
Prof. Kroetz porzynił badania nad ryżmem 
obiegu krwi pośród zdrowych i chorych 
ludzi, na podstawia których mógł niejedno 
stanowisko wyjaśnić w nieoczekiwany spo- 
sób. W przebiegu doby dominującą rolą od- 
grywa sen. Nie Jest wskazanem, aby со. 


dzienny najwyższy punkt ciśnienia krwi, 
który zarazem Jest także nalwyższym punk- 
tem zużycia tlenu, „przyzywać". Racza] na- 
laży gn „przespać“, Ponadto aen przed pól- 
nocą ma jeszcze tę zaletę, że łagodzi zbyt 
gwałtowną zmianę w rytmie obiegu krwi 
przez podzielenie jej na kilka godzin. Wcze- 
any een dopamaga pozatem da Innych 
funkcyj ważnych dla codziennego odnowie- 
nia soków odżywczych. Podozaz snu nastę- 
puja mianowicie pewlen zastój krwl w płu- 
cach 1 negach, mający п: lu zmniejszenie 
Ilaści krwi, będącej w obiegu. Ten zastój 
ułatwiony zostaje przez pozycję leżącą. 
Także wiecznie pracująca machina, powo- 
dująca obieg krwi musi otrzymać kilkugo- 
dzinny wypoczynek, 

О ile odpoczynek ten nastąpi przed pól- 
nocą, 


ułatwi sią w wybitny sposób sarcu 
Jego wzmożoną czynnońć, 


która nuetęnuja nocą i osiąga około półno- 
су swój punkt szczytowy, Komu zatem zale- 
ży na długiem życiu, niech zażywa wiela 
enu przed północą. Nowy czas letni mimo- 


woli darowuje nam jedną godzinę wczesne. 
go snu, dopomagając naszym dobrym chę- 
ciom. 

Przeprowadzając swoje badania, wycho» 
dził dr Kroetz z tego założenia, znanego 
zresztą wszystkim lekarzom, że п osób вет. 
cowo chorych wzgl. cierpiących na wadli- 
wy obieg krwi, niedomagania luh elerpie: 
nia wzmagają sią w pewnych okresach 
dnia. Mlanowicte, zwłaszcza astma sorco. 
wa wzmaga sią okoła pólnocy. Ale takżą 
lżejsze niedomagania np. bicie serca zaraz 
po obudzeniu się, podczas rannych czyne 
ności — jak mycie, ubieranie się itd. 
należy tutaj zaliczyć. Każdy człowiek do. 
świadczył sam na sobie takie stany, nawet 
zdrowy np. po wesoło przebytej nocy. Taka 
ża inny fakt może każdy sam na sobie 7a. 
obserwować, Do północy wzmaga się sen. 
ność, poczem następuje okres całkowitego 
zapadania w senność t zw martwy punkt 
О ile uda sią chwilę tą przemóc, można już 
z łatwością przetrwać do rana. Poniewoż 
zjawiska te вд ogólne, muszą zatem posia: 
dać ogólna źródło. Przyczyna ich tkwi w 
codziennej krzywej, która dla ciśnie: 
krwi, zużycia tlenu 1 innych ezymności ży» 
ciowych przebiega w rytmie % godzin ną 


dobę, 
Bardzo clekawy Jest ableg 
działalności narea | clśnienla krwi. 


Барас tendencją wykazuje ona okold 
godziny 4 rano, wzmaga aią powoli, aby 
około godziny 12 do 16 osiągnąć najwyzszy, 

unkt. Potem następuje ро niżu drugi wy% 

{бту osiągnięty zostaja późno popołudnin, 
Po opadaniu nastęruje nagły zwyż, ро!» 
gujący się do godziny M-tej, Półnoo przy: 
nosi zatem najsilniajsze działanie serca 
najwyższe ciśnienie krwi. Tak samo топі 
więcej biegnie krzywa zużycia tlenu. 

Tryb eodzienny rozpoczynamy zatem 
bardzo powoli. Dopiero zwolna rusza 
organizm. Kto zaraz po zbudzeniu się ok: 
zuje zbytni temperament, nia powinien sią 
dziwić, jeżeli w obiegu krwi nastąpi „bunt 
ponieważ naczynia krwionośne jeszcze są 
za ciasne, aby mogły podołać nadmiernym 
wymaganiom. Wówczaa właśnie serce rfa 
guje odpowiednio mniej albo więcej ail- 
nem biciem. 

Та krzywa sercowa wyjaśnia też gunel 
nie logicznie, dlaczego najlepsze wyczyny 
sportowe osiąga się popołudniu. Właśnie 
wtedy bowiem serce і obieg krw. pracują 
na „pełną рате“, 

Badania prof. Kroatza wykazują też 


dohitnie korzyści porannej glmnastyki, 


która przyczynia віє do wzmożenia obiegu 
krwi i tem samem przygotowuje organizm 
do jego calodziennej pracy. Śzozególnia 
osohy, cierpiąca na niedomagania rannego 
bicia serca, winny gimnastyką poranną 
przejąć w awój program codzienny. 


Dzieci ofiarami pojazdów 
mechanicznych. 


Obsa: my obecnie nadzwyczajny 
КЕ сне kołowego na ulicach mia- 
sia Krakowa, jak również na drogach 
publicznych. Liczne pojazdy mechani- 
czna kursująa w przyspieszonem teme 
pie, wywołująa pewną ilość wypadków, 
przyczem nie bez winy jest ś ludność. 


Ie Mardi, majyy wku ууч 

Ым» kroki niebocpie 
ено, pwóają amio am b фит 
та Lie caup 4 {ЙЫ w wieka akota 
Д meras иті 


тмыееч, 
wypis та ogh | ымм 
Гүлүш miny айы) W Ja ogar 
m sivim wow my w sko къ 
rami tmaawabwwwnią Somia ih w kak 
daj obril grań кєз ша MY kalectwo lab 
svela ia 


Damis bawia wą ma mame ryhe 
jw prma weń. jæt оа обо pochłonie 
Фе тзлт! * rima Kw rw 


zumie, iż samochodu w + sia ос 


żna raptownie zalrzyniań, Шаде «кула 
pędzące samochody пува меней тш mihas 
kę, i w tem sposób шой Uemssps sdai 
zawieszenia się waka ta powadze | тәй 
Ima sorana 


vanje my 


БА 
санагы) в одаје pie арзу è Fr” 
сост ma нефрет боса, piri mriw 
m swęwykly а тес» beali оен, 
jego barwa — Му әлә w узж» ото аі woń 
сы э mirei 

| twówEna stanowia 


z ad НАЈ „z 


-iweje эз 
ele. 

wje w orobe теі и bolilo 
powwraaa еби Мыз! ve mala 3 ta 
prwa rederów | bode будаа 


1 ie aluaańr 


w aawiecym kirot» 
7 о Была wa 


а р 


IA. peen. СЕ 
панаа регеа dami 


тано rwania lub уем! 
үтүрү, тайну s%ojrzeć się w klorun- 


кее «ię, lub cofnąć na- 

śr pojazdowi; 
РРЛ jezdni; 

эйел!» | chofsesis өе: |icdwi 


Damir 
Д рор 
Eie, ost ię w b 


zewy kare tle waza wyko 
СЕСЕ re- 
s mym ros 


Клі wyprzcywatją Уту ууч | Poe 
goa rrrzakowy, oma wyywaiki mosty- 
ПАЛАН ЈАКА ЕЧ 
trziania сле нір w wawiscym mge 

г 

Wyowałamie « tyńa (owym s- 
Aj tn Й. к аА m 
érto od kasami «зу lalmowa. 

Patstee ugraniemw oniiir | 
"a krose śrhwi 


Е) 


Меса! і» trwarzystwa вооа 
c'ion e mere, 


2564 azila u siu rdan 


zachowaniu sie dzieci na szlakach omw 
mikacyjnych. W Londynie np. gdzie pad 
kałami samochodów glnia panad 1.500 dzie 
el rocznis, odbywają sie co tydzień wyka 
dy o zachowaniu się па ulicy. Nauczycie* 
le szkół powszechnych udają się ze swoje” 
mi klasami na miejsca o bardzo żywym 
ruchu kołowym gdzie przy współpracy ре 
licjentów pokazują 1 objaśniają dziecium 
wszystkie sygnały, oraz dają im potrzebna 
wskazówki, to reż liczba ofiar w dzieciach 
na ulicach tego ogromnego miasta zuaz 
nia sio zmniejszyła. 

W Stanach Zjednoczonych A. Р. уура 
dki autamobilawa pochlanlaja rocznie we. 
urzędowej statystyki é miljona 
ofiar śmiertelnych I rannych. Rozpaczliwe 
wołania matek, któro utraciły swo dziedi 
przemówiły do sumie:siu tamtejszych mis“ 
rodajnych czynników. Weszło tedy obm 
nie w życie rozporządzenia regulująca 
szybkość jazdy na ierenia Sianów, a тё 
wnocześnie w szkolach powszechnych prós 
wadzą śpocjalnio w tym celu uelegowan 
aflcerowia policji pogadanki pod haslem 
„Bezpleczeństwa przedewszystklem" Ро. 
zadanki prowadzote są w teu sposob, а 
zrobiły na młoslacianych Inehnezach ade 
powiednie wrażenia i wpajały w шу 
dziecięce przeświadczenie 9 konieczność 
zachowania jak największej uwagi w cza* 
віз korzystania przez nie ulie i dróg op 
blicznych. Prelegent przystępnie wyjaśnia 
również dzieciom najważniejsze przepisy 
uliczne i drogowe iluatrując wykład swól 
za pomocą zdjęć przedatawiaiących semi“ 
tne następstwa beztroskiego przechodzenia 
przem jezdnię. Pozatem 

w czazlo pogadanki są Omawlana 
najnowsze wypadki, 
które wydarzyły sie na ulicach 1 drogach 
prządewszystkiem zaś te, których ofiarami 
padły dzieci w wieku szkolnym. 

Policja nowojorska wdraża ліві 

kras л a ostrożności 
' 


Na podstawia rozporządzeń 
władz niemieckich пау 
malat mieszkania Беги чала. 

W dniu 0 [lat amnia- 
nie trwa od qodz. 


17.18-8.09, 


tak 
y ed zawnątrz БЫТ hyle 1ch cal- 
am widań. 


wiolkim kartonia sa wykraślana руде" 

w u Togra genoa 6 u mia. cho 
Diki Fa i тї 4 

lowinna п gurkl Куд noch anietnych, | Pow 


druga znó tigurki osób pieszych, == Jeśli 
dziecko pogwałci кіруй Е ролери 
pieczańatwa  komnunikae, wównzu* 
zaostaja ДЕ і пів “реа d ŁA 2) Е 
zialu w gra ууна 

które piarwyzę niesiona | hem 
swa firurka z s “ do sazko 


Dzianka inki a “үлү оң 


Мы) perusta: nia pewnych za- 
sadniezych przesada np. Kaa jaat 
dziecko przeprowad: figurkę osoby 


pieszej przez jezdnie о БЕР przekręca fi- 
gorki na lewo, a polem ma prawy, а to ce- 
б zwrócmia uwagi па pojszdy пабјай- 
CJ a lewej, a następnie s prawej atro- 


P Daioni to bogactwo. LĄ myi zasady 
wa Włszech dazgeyeh гау рала 
а.) maka | ЕДЕ тыу Му Piri 
ibrzymie Jeat dzieło opieki nad zdro- 
1 zyciem przyszłych obywateli nowej 
nieważ = 
damon ruchu pożerał tam również 
tysiąca dzieci, 
loskie nadisły emarziszna 
roki w k oki ша- 
loletnich Ж“ niedatywy włodkief ва- 
lieji urządza sią ezesta t. zw. „tvzadnia 
przestrogi“ przed wypadkami ruahku koła 
wego przy poperelu zwiazków i orzanisa- 
еу) i zer zaintorewowania sie 
We, wa. „Chroń sia przed w; 
dla dabra postąon włoskiepo* ~— oto de- 
wiza takich tygodni Program uroczystoś- 
gi iają uliczna odczyty, propaganda 


тео "uż 


na rzecz utowarzyszeń mających na eslu 
dorazną рота dla а: ruchu 0, 
а przedewszystkiem hi je filmy dla 


CE оа. 1 stosowana pogadanki w 


Wiala robi aie dla ochrony zdrowia į ży- 
cia dziecka. аа PERE a olh am 
{з ulicznym, gdzie kątastroty ГЕ ы 

оза госацаја za sobą tysiące ofiar w 
dorosłych + dziaciach, obmyślają coraz фо 
mows drogi | sposoby игедшажаліа ruchu. 

Tak kierowcy „ЖА лонаи а 
dek 1 зем»! ман ооло ы 

leery eż 
chu. Za т Аара 


wiecej ртазите, grożą surowe La wr 


WESOŁY KĄCIK. 
.———-—-————„>, 


Nanczyęlej: = Faluś, powiądz mj. co jest 
WER dla naa, słońce, czy księżyci 
„ME (pa namyśle): — Kslężyć, proszę 


нне — Księżyct А di 1 

"Оеғеќ: = Bo jeżeliby nia była kaiężyca, 
Ro w naay nie aiy widzieli byśmy. 

Nauezycial: -- A eo powieśz o słońca 

Uozań! = Bez słonca zakoń EW sią 
юбезёб, bo w dzień 1 tdk widaź 


Odkąd zaczęto nosić obuwie 


Prawdopodobnie już w czasach przedhi- 
storycznych ia dla zabezpieczenia 
nóg od cierni, ostrych kamieni i ukąszeń 
gadów owijał nogi liśćmi і ААА | a 
зе glętkiemi galazkami; Poniewaź ай 
dzania liścia darły aig birina pradko РА 
| SĘ składano ich kilka, eo dało poeza- 
podeszwom. Zezasem zastąpiono Нате 
kawałkami wyprawionej skory lub cienką 
deseczką drewnianą, ЕНЕР ЖАДО 
nogi sznurkami wełnianemi, jedwabąami, 
а ж" тЛоќаті i arabrnemi, 
rodzaju obuwie służyło wybornie 
na ода Lud: ‚ AUSZYNE 


Bir buty 6, ттапа, które т Gą 

do Rzymu. Po wyprawach krzy: ер roz- 

powwzachnij A sią w Киторів к 1, a ra- 

аг rycerzy 

тыры 1 Робото, Ksziełty tego 9- 

| uj 275, dat kola ze оша m- 
8, 

СЕЗ) R раси тй ара > waj 
Zsryeen] noszenia trzewików zakrzywi 
nych pochodzi z Angln 1 został wprowa- 
dzony przez Henryka Plantageneta. Mo- 


ten dmuny był ze swej urody, a 
martwił się tylko olbrzymim rozmiarem 
DÓB, które go szpeciły. Chcąc ukryć tę wa- 

ош, używąć trzewików bardzo dlu- 

gi ywionsmi PN? Dworzania ne- 

Ad zaczęli nasładowań WL da- 

ny przez króła 1 moda ta z Londynu ro- 
zeszła się po całym świecie. 

Osobnemi edyktami oznaczono dłngosć 


da |trzewików przeznaczonych dia Бы 


raz książąt, szlachty і mieszczan. 
ta, т шарды powiędzeme „żyć na 
wielkiej stopie“. 

Zezsaem długość bucików дова do tn- 
kieh rozmiarów, że król Filip zabronił ich 
noszenie. & Karo wyznaczył dla mepo- 
ałusznych karą Ў florenaw. Мову buaków 
amdablano dzwi m 1 zakanczuno 246- 
tym lańcaszkiem przytwierdzonym do pa- 

44, ZADOWNE + зат zeby хотон е 

dwi 


під swej TA 
oraly naéladow przykład i 
obcasy тра mbio powszechna AL 
obywatelstwa. 


= 


„Wszystko płynie“. 


(Atan) Kiedy wieczór wśród jeaim- 
nago demu мїт!ө stę przez miasia, do- 
my, wiszą, drzewa nabierają jakichó nie- 
realnych keziałtów, wszyntko zdaje się od- 
plywac w szarugę 1 zmrok. „Wyzystka piy- 
mie* powiadział уп} Heraklit í.. mia) тае 

Wogole filozofowie miewah kapitalna 
powiędzapia. Taki np, Hokratas, który w 
swe] skromności накш „Wiem, зе pie 
nie wiam“. Ва, Ńnkratea żył w cząsach, 
кау nią mana jegzeza radia 4 тану co 

mennes. Dzisiaj Буу pilnym czytelni 
kiem SE 1 swoje aławne 
musiałby odpowiednia zmieni 

WIE sobie Sokratesa, gdy przy- 
chadzi na rynsk z plikiem dzienników 
bad pachą 1 nyte piorwszego napotkanego 
mladziańjca: „Miły Vilomachosia czy czy- 
tałeś juz sprawa zdanie ig earte 


аа 


dnia, gdy Pollion sreyśmowął 
5 јаодао imperato: 4 Anguata, mawglgik, 
obslnguiacy przy stola, atluki przaz njeo- 
atrośmość kosztowna kryształowe nawzynie. 
Pollien wydał bezzwłocznia rozkaz rmes- 
nia biedaka na pożarcie marenom, ale obn- 
zony Angust powstrzyma! wykonanie a- 
krutnego wyroku i obdarzył niewolnika 
wolnością. Dla wyrażenia ПД niechęci 
poleci} ponadto wytłue wszystkie drogo- 
cenne naczynia, jakie zamożny wyzwole- 
pies nagromadził w awyja domu. 


* є № 


* Ihs uchodził m Feipejąn za świętego 
ptaka. Ohowano go w świątyniach a za za- 
bicie jego karano śmisreią. Ptak! te bales- 
imowanG DO ёппеғеі, тоати umieszczano 
wh zwłoki w naczyniach glipianych her- 
znetycznia zarokniętych. Wielka liczba tą- 


wych rogat wioslarskich kich mum; znalaziono w grobowcach w 
ma фага, Ка Л.А “т ЕГ Таһаей i Моп, 
swiaa w boksie?" Үўоһер wykałuszonych ЧА жыш 


oczu zagaduietago. 
je під wiśsz, ale Ја wie 
tw бона ей sią 12 ргмек 1 "тела 
mg indan & арја, 
porda u тетот planes 
sis? wią Aa rzeczywiicia meadzowny. р 
ja ją szozególnia wiadomosci polity- 
czna, innych Е manis dzial literacki, 
kronika 110. itd Pnbliezność skwapliwie 
kupuje dziennik, yero sie tylko ukaze, 1 
пт CH ийне До шс i ЕД W- 
либ, Liśrry rerum 
A biegun sa вукі r lea и wana | 
re g losem my 
ү У/анко ү; zł; malych 
„£azecjarzy”, д е nia rozlewają Ble po mis- 
ścia i facierają do najdalszych dzielnie б- 
statnie, najńwieższe wiadomości. 


Ryby żywione niewolnikami. 


W morzu Śródziemnem żyje ryba mare- 
na. Starożytni Rzymianie sadzi, ża mu- 
reny, karmione ludzkiem mięsem, nabiera. 
ją delikatniejszego smaku. Jeden z boga- 
tych wyzwoleńeów, imieniem Pojlion, pza- 
cal swych niewolników do sadzawek na 
pastwę żarlocząym rybom. Taki log czekał 
zazwyczaj tego niewolnika, który сой zę- 
winił Jeżeli jednak brakło winowajcy, іе 
pierwszy lepszy niewolnik nieżnega pana 
bywał poświącaay nielitościwie na krwa- 
wą ofiarę. 


Bokrates oświadczą: 
Chesaz 


Rewa w wanie burzy opnazczają lasy 
i chronią się ną rówsinach zdala od wy- 
nioslyeh drzew. Widocznia doświadczenia 
uauczyło je, ża niebezpiecznie jest Жо. 
aga moa drzewem w отазја bicia Tü- 


k ж 
Rośliav daia ваш miejadnokrotnie rdn- 
miswsjące przyklady odwagi, wyirwałego 
uporu i pomysłowości Perlan przy odnik 
27 Евр nai rośliny 

вол] ca srei stara 
podazzwą trzewika, Celem przebycia prze- 
szkody, = jaką zapewne ро үет Merwazy 
miał da owynięnia, korzeń rozdzielił sią ną 
tyle wiązek. ila była w padeszwie dziur 
ре kolkach, а PrZABYWAZY ZADOTĄ, paląszył 
sią znowu w jedna ramią, którego hudowa 
jelly śladu poprzedniego po- 

ы. 


+ » u 
йа, {йол da Agatra- 
у Me alifornii, zmienia zupełnie awe 


Dbyczaje. Spostrzegłszy w Arosa Jub trze- 
oim rokn, że lato trwa stale, a kwiatów nie 
brak Жай zaczyna żyć Z nia па dzień, 
REJ ac ną zbieraniu nektaru | pyłku, 
tóry wystąrczą jedynia pa codzienny p- 
"W isn sposób osobiste doświadcza 


nie bigrze górę nad nawykiem PA 
BZ 1 monis ере życ a 
Narta + 


а wyró уена фу 
Ж кА nawiedzać kwiaty ой ih. 
ӯ powstały (ала Попе eqkrawnie, dzie- 
% ktorym mogą zywic вїє przez cały 
słodyczą, „kradzioną* ludziom. 
ж з 
Ciekawe. ф# roślina zatraca awe kłująca 


i 


omana w "lenin i wilgoci, przeciwnie, im | 


bardziej jałowe i spalone żarem słońce 
jet miosa na którem rośnie, tembardziej 
nejeża się zbrojną obroną. 


+ х ж 


Naaze zboże, zasiana w najgorętszych o- 
kolieaeh Azji, Afryki і Ameryki, gdzie nie 
реже о zima, etaje ате z powrotem tem, 

RAB DY przed wiekami, t. zn. rośliną 
їн мыр podobną do тоепасе) na ga- 
zonach. Jest ciągle zielone i rozmnaża sią 
к= korzenie, nie tworząc КЇова ni zèr. 


ж ж k 


Fotil ра siłą niektórych swije- 
człowieka 


Sasy ртту! т Bł 
kę кон» bez żadnej przeszkody przy- 
janny nrzekraczalacym 10 lub 


р а 
sars 20000 razy ciożnr jej ciala. 
ABYAYJCZYCY, 


иту паш atarożytności oz 
КТЕП potaria państwa, stvneli tak 

я тийме: аео! jak i z kiego 
Гыл Ж Мяріаз, iakie zachowały się 


do dnia SMMoZoKO, WADOMINEJĄ, 10, krol 
almanasar zdobył 1 zrównał z ziemią 180 
miejscowasei, 14400 jeńców kazał oslepie, 
a wrogich bojowników earzyneł, jak owce, 
"Tyglat-pelazar D. był też krolem nie- 
zmiernie śmiałym 1 wojowniczyr. Ро) 
on z wielkiem zamiłowanie па grubazego 
zwierza i jak powiadają zapiaki, upojował 
4 dzikie byki i 10 słoni, a 4 słonie pojmał 
żywe, nadto zabił 120 lwów w spolkaniu 
pieszem i 800 z wozu wojennego. 
Asnr-NazirrApla II zdobył "też wiele 
misst. Pojmanym wojownikom poobeinał 
głowy, 8 mała ich zawiesił na alunach; 
naczalpikowi miasta Nistum kazał тетте 
skórę 1 rozmiąc ją па murach tego miasta. 
Trzeba wiedzieć, za w owych ezasach bar- 
dzo ezęsto edzieranc wrogów zywcem ze 
к a żę rozp nano zazwyczaj na murach 


REA Asurbanipal wyruazyi między in. 
da Ағаћјі, gdzie ścigał swego praciwnika 
Tate. Ten ostatni został wkońcnh wydany 
przez zbuntowanych Arabów, а król pale- 
ЖИ! дбай go do Niniwy t tam przykuć 
lańeuchem za dolna azczękę do prętów że- 
imay w kispe by wom s psami strzegł 
twamy miasta. 


Hruksala, 7 lig Okapacyjua 
władze prowadzą 0; ENO ozawa епаг- 
giczuą walka z paskarstwam па tarenin 
Belg] oraz atarają się utrzymać życie ge- 
śpodarcza w ramach cen maksymalnych. 

w prowincji antwerpskiej przepra- 
wadzono ostatnio 91 rozpraw o przekraczę- 
nia przepisów w tej dziedzinie, a w Bruk- 
веі ckonfiskawano 2000 kg żywności, 7 
znacznej na pasek. Pewna firma tekatyl- 
na w Brukseli została ukarana grzywną 
300.000 franków za przekroczenie cen mg- 
kaymalnych. 


MARIAN MAAK. 


— Joleczkoł EE denerwuj me! Frzeko- 
mamy me! — uspokajał pan Ryszard zonę 
swego serdecznozo kolegi Stefana. Zbada- 
my! Wysledmmy 1. zresztą cóz w tem 
złego. Jest zdrądzany, os Хітапу proz 
nas, więc 1 оп moze GA 

== Ooochi — westchnęła тоннар 

glosem pani Jolanta. — I ty to m Shil 
Człowiek, którego АА Z mądrego, 
doświadczonego! Czyż zdra 
RZ en być RAA g Е wałydź 


А 
prawdzie Ryszard nie wiedzial, czego 
gia U a wstydzić jednakże przyznał cgl- 
racją Joleczce, przypomniał sobia 
KE piekna Anytką — swoj 
Ка — wierną towarzyszki 
pożycia b Nara Jola ma ra- 
"ш NI zabi; зао 
ва! różn ke je рттейу у о, gdyby 
tak dnwiedział AA. natka... ме! — 
skareił się w myśli za tak paakmdne przy- 
uuszczenie. Ona napewno niel 
Cheza poeisezyá tulącą sią da jego pior- 
wi Jole, szepnął jej kilka miłych komple- 
mentów w małe rożowe uszko, ucałował 
z namegazczeniem maleńkie płatki nakar- 
Mminowanych  nmsteczek, miękka objął 
kotattkną Kite kochanki +... wolno. wol- 
niatho pani Joleczka == uspokoiła aia- 
Prry czułem pożegnania pani Jola wy- 
magla na укышы ža zmimią Hg mya- 
wai wiarołemnego тета. Nia był Ён 
nak s tej maj; zadowałeny, bowiem 
fan byl Jego serdecznym przyjacielem, a 
Da drugie dzisiaj mial być w klubia i omo- 
wić "ліда sprawy z radeg а аалга 
le duol Znał Jelantę, Jaj prośba — 
Па rozkazem. Nie tak jak jego Anita. 


Prosi. tak ślicznie proai.. = Myśl о ġo- 
nie sprawiła Ryszardowi dziwną przy” 
krość, Czuł мас winnym, brudaym. Kląz- 
czuchem, osznetam Jnż nA) по е 
stanowił SOA 6 = stosunek, jedni 
Jolanta była tak wspaniałą AFER | 
Бы zrezygnować z је екг, 

z kochanką uzypołnpialy się wzajem- 
nje, 

Япоіттаї па reearek Dochodrila sodzi- 
na dziesiąta. Posianowił pójść do domu. 
Zrobi swojej żonie przyjemną niespo- 
dzianke. 

Ryszard 


Pe kwadransie dro; 
przed бите, czynsżowy ИЕ 
wnątrzu uwił sobie zqiazdko w ko 
pokojach na рівгувгата pietrze. 
Р M nz! sia w bnduarza — pomy- 

£ Веде! wal 

Faybko wyazadł na piętro, otworzył an- 

tomatyezny zatrzask т ZE echnt- 


ko ва (RSSI do 
Nagla wyraźnie postyszaj са, Ma 
smiech з о Hę ag me myli zl 
< PATIL LODRCZĄ— = zaglądzni ЕЕ” 
otwor zamku. 
m a — westchni 


Slam nia omylil eo M BA 

na tapczaniał a = 
сЕ жаы В 
роза Мо к сс koo 
ваба tylka рог} УУ zuka 
т zapalniczka, а е: чу үтабту талат 


с 


= Zamorodawói — On miathy зама? — 
Plamió zeca kzwią i а" 
mordem tak padłych ludzi Podłychł! On 
sam przecież tak postępował. Ta ja! Ala 
ош! — Siara sią usprawiedliwić sam sie- 


nytka napewno ceruje pończosz: | у 


шато. RZE 


bia. jednakże nie bardzo mu sią to uda- 


wajo. 
Stal hezradnia przed drzwiamj buduary, 
z EA lolatywał go śmiech Ж} 


Pij piia wkroczą obaj do buduarn } ү 
ая nin ię: anti". Będzie 
Тайке. 

Cicho, па palench, z zachowaniem wszeł- 
kich ostrożności wycofał się z „zagrożone 
ga teranu“ j Prawie. укен ргы 
| RJ przechodniów podążył w stro. 
de klubu. 

W miedzyczasie jednakże rozmyślił się, 
рта bowiem projekt sprowadzania pana 

y za Śmieszny. Bkandęl! Wielki skan- 
dat wyniknąłby z tego. Rozgłos Dziennt- 
1 by piesły! Так! Już nawet usłużna w 

ich wypadkach wyobraźnią, wyraźnie 

wyimaicowąla ma taki per е] 
m ея. талл 
Ja małżeńska na uli 

Bieknejł wia ofiary oszukanero Ж 

191 tago muel uniknąć za wszelką cenę, в. 
narama wróm do Joli i powie jej, ża.. nia! 

o mu mata mie przejdzie: Poprostu 
w улуй! staraj prawdy „Oko ra Oka, таъ те 
Sie | ваб“ — zem sis. 


Же w кє Жу mm 
о Ж ы le matką jego 
ч eo. 07 УЕЗИ] “ raskoczyla go 


ач. Anuta = pona Вуездтбв, Бело 
ZL: dy 
«И таные. za ta төгө wy. 


którego wy. 
raćnia rysswaly mię ġwa riemia = eala- 


Nierdeeydowany co ma nerynič, stał, 
юкнйдїас wytlnmacænia dziwnego zjawi- 
ska. Nagla x oszklonej bramy padł na cho- 


sarmania | jąca ela, 


miat | wal zowa a zdradę. Całą a 


dnik jasny snop ńwiatłą. Btefan przezornie 
przeszedł na druga stronę ulicy i ukrył się 
za wyatępem domu, Po chwili z bramy wy- 
szedl TL slegancki pan, w którym bez 
trudu ukryty małzonek rozpoznał sørdo- 
enago przyjseielą Ryszarda. 
by on!1 = zapytal naiwnis sam 
siebie Btalan, bowiem ED podajrzy- 
Па woli opano- 
wał rpztrzęsione nerwy = przeczekał pera 
minnt í paata, przeskakując pa cztery sta 
pnie pobiegł do domu. 
Dam otworzyła mu owołnścza Jolana, 
która ałyczała bieg męża ро achodach # za- 


mm Stefan dovzadł do słowa — za lzami w 
oczach wyznała mu tajemnice., ża ma %0- 
stat matką. 


Qmamini! Juz druga słodka tajemnieal 
Momentalnie zapomniał o dziwnych eie- 
miach, Ryszardzie, o całym бумесіе, a zapa. 
trony w załzawiona oczy żony, w upoje- 
ma szeptal: 

ж Jolezka bedzie miała ayneczka! > 
Maintka moja! Zonusiat 


Mniej wiącej podobna seona magrela я 
w kilka chwil później w m: А а 
ах; który też tylko w ten zpoaók 7 mógł 

iat zarepgować na ы а tajam- 


„= m = = = 


э 


wi жүр w w эз 40 ба ЫР 


Stosunki towarzyskia między obm rodzie 
nami zerwały cią z nowodn wyjazdu Ry- 
sznrda na prowincję i doniero po trzech 1а- 
tach. jedynie dzięki przypadkowi apotkali 
sla wszyscy w Krynicy, ie sia EM mie- 
ły smoesbneśń nochwalić sią swoimi ao- 
<igchami. Iniryaujncym byłe szalone 
dobieńatyo qynka Ryszarda do pana 
fana, тай syn Niefana był żywa adkiłka 
Ryszarda. Pania, snoazone, starały się wy- 
tlmmaczyć fakt ton. przytaczając opinią 
słynnych lekarzy o podobieństwie dziesi, 
panowie jednak mima pewnej aluarności 
wywodów nia mogli sia dać przekonać, рё 
niował ohai doskonala znali dzisjia wsmój. 
naj „sładkiej tajemnicy“. 


| 
| 


D 


ZTENNIK PORANNY“ Nr. 212. Piątek, 8 Hefopada 1940. 


rewierz = najstarsza osada 
z ziem Zagłębia Dombrowskiego. 


Bramą barokowa przy 
maraf jalnym w Siewierzu, 


W odległości okolo 30 km na półnoeny- 
wschód ord skupiska slowago Za. 
glebia Dombrow sk asęda 
ikich al miast i 0- 
siedli Zagiębia, Siewierz szczyci się wspa- 
małą kanta przeszli sięgającą zamierz- 
chłych czasów, a jak glosi podanie, nawet 
czasów przedhistoryczmych. Karta dziejn- 
wa Slewlerza zdobna jest w królewskie 1 
kalążęce pieczęci, któro przez dlugie lnia 
świeciły czerwonym lakiem obok herbu 
Рова. miegdyś miasta. 
wszystkich ówczesnych [I 
кам jększą liczbę władców, przechodząc z 

ych rąk do drugich, na różnych pra- 
ach i różnemi drogami zależnie zresztą 
ad okoliczności, które anogół dla samego 
miasta składały się pomyślnie. 1 tak przez 
szareg wieków przychodziły coraz tu nowe 
prady | zmiany tworząc z Slewlerza miasta 
n dużem znaczeniu pospadarczem, a nawet 
molitycznam kraju. — Ta barwna stronica 
mmiam władców i ustroji datuje się mn 
więcej od roku 1180, kiedy to Siewierz, po 
Ta% pierwszy podarowany zostaje przez 
Kazimierza Sprawiedliwego swemu 
chrzestniakowi, księciu Raciborskiemu. 
Odtąd Siewierz zaczyna zmieniać wlad- 
ców, przechodząc na własność drogą kup- 
na, sprzedały lub podziałów rodzinnych, 
będąc najczęściej własnością książąt ślą- 
skich. 

Byl czas, kiedy Siewierz stanowił odre- 
bną i niezależną jednostkę gospodarczą i 
Е ашіоізіхасута. mając własne wojska, 

у i monetę. Тат się nawet w ARE 


miast, posi 


krakowscy rezydowali UE w r. 1780 1 
h właśnie czasów datuje sią najwsna- 
c zy okres rozwoju świetności Siewie- 
ACT który to tytuł utracił Siewierz 
w roku 1863, zostając przez rząd rosy. 
н. m na osadę. R 
paw krakowskich талів i 
storji Siewierza wielką cypli 1 
rowościę wyroków. ZA AŚ tu była i popu 
larną postać kata, a jeszcze większą po- 
pulamność zdohyło sobie przysłówie. po- 
wtarzane do dziś dnia [шев а lud. 
nosé: „Kradnij”, „mabijaj* — ale „£ Siewierz 
sty Po r. 1790 Siewierz przechodzi jesz- 
a barwnych kolei losu, związanych 
mresztą ściśle z wypadkami, pol tycznemi, 
Wypadki te nie przynoszą Siewierzowi nie 

lobrego, a przemianowany wkońen na o- 
sade, upada coraz bardziej, Wchodzi 
wkońcu jako nlehogata asada rękodzielni- 
cza z cennemi zahytkami średniowiecznej 
architektary, a nrzehogatej przeszłości hi- 
storycznej w skład ziem Zagłębia Dom- 
trowskiega. Tak wies pokrótce w ramach 
miewielkiego opisu, wygląda ten Siewierz, 
ktory przed kilkuset laty wodził prym 
wsrod najbardziej znanych osiedli ludz- 
kich, w których skupiało się w rstawme ży- 
«ie kaiążąt i królów, otaczających się zbyt 
kiem i wygodą. 

Jakże przedstawia się dzisiejszy Біе- 
wierz — historyczny gród minionej świet- 
ności. Czy zachował eokolkwiek z tych 
czasów, соё, со choćby w ezęści nrzynomi- 
nało czasy bogactwa i dobrobytu, Chyba 
nie, prócz ruin i pamiątek. 

Trudno poprostu skojarzyć te dwa o- 
drębne światy, nie dajace się w żaden spo 
sób zgodzić ze sobą w realnym pryzmacie 
rzeczywistości. Patrząc na dzisiejszy Sie- 
wierz odnosimy zrazu wrażenie, że jesteśmy 
w małej nieścisłości z historją i gdyby nie 
zczerniale wiekami ruiny żamku i cały 
szereg innych pamiątek trudna byłoby po- 
godzić się z faktami, zawartemi w koloro- 
wych wierszach kronik. Siewierz ua po- 
zór nie przedstawia nie osobliwego. Duży 
czworobok rynku, spotykany w wielu po- 
dobnych osadach i miastach Zaglębia Da- 


| browskiego, jak np. w Olkuszu, Sławkowie | 


i innych, stanowi centrum życia osady, 
бте płynie tutaj cicho i dość jednostxj- 
nie. Przed kilku laty znajdował się tutaj w 
pośrodkn ratusz na klórym jedyna pa- 
| miat jest dużv zegar. przeniesinny па 
wirze kaściola parfialnego, W Rynku głó- 
wnie skupił się handel. Przewnżna Ilość pi- 
wiarni i restauracyj. Rynek jesi wiee 7a- 
rasem centrum życia inwarzyskiego, które 
skupia s.e w tych lokalach. Poprostu Sie- 
wierz jaka osada. pozhawiony jaat bardziej 


odpowiedniego i specjalnie w iym celu 
przeznaczonego budynku, mlziebv skupiać 
glo avrie kujiuralne + towarzyskie, 

"піні redatny grun 
"нейк rynku rozchoden się 
ace w trzy kitus Ка namly, 


i"arrziej interesuja nas droga prowa- 
Пласа w „nę rois zamka. Pn k'lku m 
ach swahadnezo marezu mijamy duży 


lażonych wleklem murów, podpartych 
р #1. Obok stara, przeszlo 
stuletnia chata wieśniacza, pokryta dachem 
та słomy, а meco dalej, ponad gęstemi 
wierzchołkami drzew góruje stylowa wieża 
kościelna. Wszystka to stanowi dziwny 
kontrast czasów. przeplatany obrazkami 
naturalnego piękna przyendy. 

Przenosimy się z siedliska przytlaczają- 
cej atmosfery minionych czasów, bowiem 
ruiny wywierają na пав dziwnie przygnę- 
biające wrażenie, zmuszając uporczywiemy- 
Śli do powrotu do tych czasów, kiedy jesz- 
cze tetni? pełnym życjem, dudnil pod cię: 
kiemi stopami zakutych w zbroje rycerzy i 
kierujemy się polną ścieżyną w kierunku 
cmentarza grzchalnego, by raz wióry na- 
tknać się na niezatarte czasem ślady wie- 
ków — mały kościółek, zabytek XII wieku. 
Przechodzimy obok tak zwanych „groma- 


1. wv budynek. okolonv ze wszech 
stron parkiem. Swa charakierystyczną bu- 
ową przypomina 00:2, odlegle czasy. To 
jeden z młodszych zahytkow architekto- 
nicznych Ńiewierza, zachowany w pierw- 
szarzędnym stanie. W budynku tym, zbu- 
dowanymi akala XVI wicku, ad najdaw- 
niejszych czasów mieści się szpital, słyną- 
ty z cidńw chirurgil XX wieku. Na 
fala należał także niewielki koseiólek. zbu- 
dowany w roku 1618. Od szpitala droga 
| skreala w lewo. prowadząc wprost ahok 
kościoła parafialnego. przehudowanega w 
roku 1783 w siylu  renesansowo-haroka 
wym. Da kościała prowadzi wspaniała 
brama harakawa z trzema wejściami. Gló- 
е otwierane jesi tylka w chwi- 
lach wyjątkowych uroczystości tędy też 
li iola książeta, biekupi, 
rezydujący niegdyś w zamku. Obok skra 
mnvch zabudowań plebanji stoi kilka dn- 
mów, które попита budową nastra- 
jaja do sk ia i powagi. Ruiny zamka 
kosciola zaledwie 200 m. drogi. 
Qtorzene ze wszech stron bagnistemi 14- 
kami, czynią zamek bardziej niedastep- 
i surowym. Zamak okolony byl Кіе. 
rowami, wypelnionemi 
szeroko mraktykowany spo- 
sób średniowieczny, zabezpieczający prze- 
szkodami przeciw nanaściom. Od wysunię- 
tej na zachód baszty prowadził kledyś 
mast zwodzony, po którym nie została 
prawie już żadnego śladn. Pomimo dość 
jednostajnego krajobrazu. ruiny wygląda- 
ja bardzo malowniczo, odbijając sie ol- 
brzymienu kenimrami na rowninaym tere- 
nie lak i lasów. Najbardziej uroczo wszla- 
da zamek widziany od strony rozlewiska 
Czarnej Przemszy. onuszczającej się dwo- 
ma niewielkiemi wodosnadami, tworza w 
ten, sposób małą wysenke. pokryta trawą 
kiemi krzakami. Położony na nlewlel- 
kiem wzniesieniu, sterczy dumnis swą 
nśmiokątną baszta, okolaną prostokątem 


Truduo byloby jednak odnaleźć groby, 2 
których pochodzą. Leżą tu pod prostopa- 
diemi murami kościółka. Cmentarz grze. 
balny Siewierza — to zarazem cmentarz 
bezcennych pamiątek, pagrzebanych z jego 
histarją, unamiętnioną Jedynie w kroni- 
kach bogatega ongiś grodu. Z położonego 
na wzgórzu cmentarza roztacza się malo- 
wnitzy widok na okolicę. W stronę Bendzi- 
na wije się wąskiem korytem Czarna Prze- 
msza, położ ona u stóp osławionej „góry sie; 
wie j“, będącej drugim po „Doroci 
szczytem w Zagłębiu ОЕ кает. Май 
rzeką położony jest młyn, jeden z czterech 
młynów Siewierza. Nieco dalej ciągnie stę 
pasmo lasów : okolica staje sie bardziej 
równiną poprzeżynaną niewielkiemi piasz- 
czystemi wzniesieniami. Odtąd krajohraz 


Ruiny zamku 


| 


Na cmentarzu spotykamy kilka żeliwnych tab 
z nugrobków, które przetrwały tutaj 300 i więcej lat. 


dnych“ zabudowań gospodarczych—stodól, 
Jakża prozaicznie wyglądają te charakte- 
ryatyczne zabudowania wsi w porównaniu 
| z tem со oglądaliśmy prad chwilę. Z dru- 
glej zań strony rzuca się w oczy ten trudny 
da wykorzenienia | bezsensowny sposób 
Hrupowania krytych słomą, a więc łatwych 
da zapalenia się stodół w ]ednem miejstu. 
Bywaly niejednokrotnie wypadki, że od 
jednej palącej się stodoły płonęły wszyst- 
kie, a zarazem ploną? całoroczny dorobek 
gospodarczy, nlokawany w, snopach żyta 
czy pszenicy. Trmdno temu jednak narazie 
zaradzić mimo, że tak żywo i nieprzyjemnie 
obraz ten kontrastuje z nastawieniem do 
Siewierza, świetnego ongiś miasta. Do aa- 
mego cmentarza wiedzie już doskonała dro- 
ga klinkerowa. prowadzącą z Sosnowitz da 
samej Częstochowy. Niewielki kościółek w 
stylu ramańskim, bezcenny zabytek XII 
wieku znajduja się tuż przy samej bramla 
cmentarne]. Wnętrze jego nie przedstawia 
nie ciekawego. Drewniany będący w ruinie 
chór, duży krzyż z Chrystusem ukrzyżowa- 
an i cala kolekcja wieńców, przechowa- 
tu przed deszczem. W przedsionku 
k lka rydli, łopata, niezbędne narzedzia do 
grzebania zmarłych, pozostawione tu przez 
zrabarza. Kośetłółek rohi wrażenie jakiegoś 
tajemniczego siedliska duchów, Umieszczo- 
na pa prawej stronie nawy głównej ambo- 
na, na którą prowadzą wąskie schodki, po- 
kryła czerń lat. Wysokie nagie mury z wą- 
akiemi u szczytu okienkami, przez które 
wdziera się blady adblask chmur i spróch- 
піаіе ławy czy konfesjonał pokryty grubą 
warstwą kurzu — to wszystko świadczy 0 
tem, że nie często zagląda tu czlowiek, u- 
miejący acenić prawdziwą perlę zabytków. 
Маг po lewej stronie nawy głównej тагузо- 
wał się poważnem pęknięciem, na szezęście 
podparty grubemi filarami, przetrwać mnże 
niejeden jeszcze wiek. Zewnątrz kościólek 
wygląda znacznie lepiej. 


staje się bardziej jednostajny o mało uro- 
dzajnej glebie, pasmach lasów, pastwiskach 
i zestych kępach skupionych w okolicy ko- 
ściola parafialnego, 

Jeśli chodzi п ludność Siewierza i jej wa- 
runki bytu, to przedstawiają się one w 
świetle dość odręhnem od charakteru mia. 
i osad Zagłębia Dombrowskiego. Lud nan- 
gát cichy, pracowity і ofiarny, trudni się 
w przeważającym procencie rękodzialnic 
twam, ca przynosi mu wystarczające zyski. 
Słyną tutaj siewierscy kołodzieje, bednarze, 
rymarze i z uwagi na znaczny procent rol- 
ników, kowala za swenii warsztalaini zm 
chanizowanemi. Hękodzleinictwn siewie. 
skie posiada piękne tradycje, które prezat- 
kami swemi sięgają n kilka wieków wstac 
robiąc ja niema] dziedzicznem. Na każdym 


w Siewierzu. 


Wieża w zamku. 

niemal kroku spotykamy ezyldy krawców, 
szewców, atolarzy i inne, które świadczą 
niezbicie o wlaściwym charakterze osady 
czesio uchodzącej w nezach ludności Zaglę- 
bia Dombrowskiego za wieś o charakterze 
wybitnie rolniczym. Siewierz Jako osada 
jest przykladem wsi zurbanizowanej czę- 
ściowa architektury, częściowo zań wspom- 
nianemi źródłami egzystencji ludności. Du- 
żo jednak czasu dzieli Siewierz do częścio- 
wego choćby tylka powrotu do zaginionej 
w wiekach Świetnośi Przedewszystkiem 
staje tutaj na przeszkodzie brak poważni 
szych złóż mineralnych, dzięki którym za- 
wdzięcza swój szybki i bogaty rozwój zna- 
ezna część osad Zagłębia Domhrowskiego, 
przemianowanych na miasta. Poza malo- 
wartościowemi pokładami węgla, występu- 
jącego w rozległej okolicy Siewierza, nie 
ma nie, coby rokawało osadzie pomyślny i 
Szybki rozwój. Nie znaczy ta jednak, hy 
Siewierz musial pozostać zwykłą osadą, 
wyrzekając się walki o tytuł miasta Zagłe- 
bia. Posiada przecież swoisty charakter 
osady rękodzielniczej, na którym z pown- 
dzeniem oprzeć aię może dobrobyt i admini. 
stracja jednostki bardziej samodzielne; 
tylko że przedtem Siewierz stanąć musi na 
twardym gruncie własnego wyrobnietwa, 
przewyższając inne swą jakością a nawet 
swą doskonałością. Теп właśnie swoisty 
charakter osady-grodu, który szczyci się 
tak bogatą historią i zabytkami, posłużyć 
może za drogę. która znów wyprowadzi 
Siewierz na widawnię, twarząc z niego mia- 
sta — miasto zabytków i dobrobytu, opar- 
tego na rodzimem wyrobnietwie. 

Bohun 


CIEKAWOSTKI. 
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będąc raz w Orvieto, miasteczku, zbudo- 
wanem na wysokiej nagiej skale, dostrzegł, 
że ma obfitość wody, ale ta u stóp skaly 
tryskała niepożytecznie, bo była niedost 
рпа z powodu stromych ścian skalnych. 
Кала] więc architektowi Antoniemu z San 
Gallo wykuć w skale ogromną studnię na 
265 stóp głęboką, a'25 średnicy mającą т 
po obu stronach olbrzymie echody о 248 
stopniach, tak szerokich i wygodnych, że 
bydło i konie po jednych schodzą z mia- 
steczka do napoju, a po drugich znów do 
góry wstępują: schody te są przedzielone 
i bramami opatrzone, 

Ta wielkie awoje dzieła pragnął papież 
rozsławić i polecił Celinniemn wykonanie 
pamiątkowego medalu, na którym miał 
być przedstawiony Mojżesz, który uderze 
niem laski źródło za skały dobywa. 


* 


„TŁUSTA ВЕНТА“. 


W dniu 25 sierpnia 1914 r. dzienniki przy- 
niosły ро raz pierwszy wiadomość o zasto- 
sowaniu na froncie zachodnim mowych, 
nieznanych dotychczas 49 ст moździerzy 
niemiec! Te nowe kolosy, które siały 
strach i 2 czenie, posiadały lufy długie 
na 21 m, a ładunek prochu w jednym na- 
boju ważył ponad 750 kg. Podezaś strzału 
artyłerzyści musieli odbiegać od działa na 
około 100 m w bok, a do spowodowania 
wystrzalu używano prądu elektrycznego, 
gdyż w chwili wystrzałów powstawał tak 
olbrzymi ruch powietrza, że w promieniu 
kilku kilometrów wylatywały szyby т o- 
kien. Najdalszy zasięg strzałów wynosił 
44 km. Koszt jednego strzału miał wyno” 
sić 48.000 marek, 
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piśmieunych. 
„Księgarnia”, 
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ZNACZKI, POCZTOWE kupują í zamieniam, Sosno 
Wita, Bendzinerstr. 19 m. 45% 


